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"Przed decyzją. 


Do tej pory wiadomo tylko tyle, że 8-go 
sierpnia na posiedzeniu Rady Najwyższej 
ma być omawiana sprawa śląska. Zacho- 
dzi tedy niebezpieczeństwo, że nie dojdzie 
do ostatecznego załatwienia sprawy, że al- 
bo rokowania ograniczą się do sprawy po- 
siłków wojskowych, pozostawiając nadal w 
zawieszeniu sprawę podziału Śląska i przy-. 
szłej granicy polsko - - niemieckiej, albo też 
wysuńie się projekt Sir Stuarta, aby okrę- 
gi bezsporne natychmiast oddać Niemcom 
i Polsce, a właściwy okręg przemysłowy 
zneutralizować pod okupacją wojsk Enten- 
ty. 

Przeciwko obu możliwościom musimy 
się zastrzedz jaknajkategoryczniej. Przez 
4% miesięcy, które upłynęły od czasu ple- 
biscytu, lud śląski przechodził już takie ka- 
tusze fizyczne i moralne, tylu doznał cier- 
pień i zawodów, że dłużej / pozosiawać “w 
takim ciągłym stanie wyczekiwania i nie- 

pewności jest wprost - niepodobigństwem. . 
Zarówno ze strony Polski, jak Niemiec, a 
wreszcie ze strony Komisji aljanckiej na 
Śląsku wypowiadano wielokrotnie żądanie 
spiesznego rozstrzygnięcia sprawy. -Zwła- 
szcza dla Polski szybkie „rozwiązanie ma 
znaczenie decydujace, albowiem  zarówitó 
przyszłe stosunki .poisko - niemieckie, jak | 
też cały rozwój gospodarczy i finansowy | 
Polski zależą od takiego czy innego rozwia- | 
zania na Śląsku, a więc przedewszystkiem 
od samego rozwiązania. Ale także dla En- 
tenty nie jest i nie może być sprawą obo- 
jętną, czy na Śląsku nastąpi wreszcie spo- 
kój, czy też kraj ten będzie madal areną 
walk narodowościowych i ofiarą rozżarzo- 
- nych namiętności. A Śląsk nie uspokoi się, 
póki los jego nie będzie ustalony. I nie 
pomogą tu wojska okupacyjne, które naj. 
wyżej mogą uchronić od wałk  fizyczitych, 
ale nigdy nie ukołyszą wzburzonych uczuć, 
nigdy nie zmuszą ludności do pogodzenia 
się z nieznośnym stanem . tymczasowości, 
niestałości, nietrwałości. 

I tu przechodzimy do krytyki drugiej 
możliwości, do załatwienia sprawy podzia- 
łu przez. tymczasowe. zneutralizowanie 
spornego okręgu. I tu znowu ani Polska. 
ani Niemcy na to się nie godzą, nie mówiąc 
już o samej ludności Śląska, która wypo” 
wiedziała się za Polską, albo za Niemcami, 
ale nie za czemś trzeciem. Przyjęcie pro- 
iektu Sir Stuarta byłoby tedy pogwałce- ' 
niem traktatu wersalskiego, ale też woli i 


ludności śląskiej i to zarówno polskiej, jak 
niemieckiej. “I zdumiewać się trzeba, że 
wogóle taki plan mógł zrodzić się u An- 
glików, którzy poto tylko wciąż powołują 
się na traktat pokojowy i poto domagali 
się plebiscytu na Śląsku, by obecnie rzu- 
cić+w kąt i jeden i drugi, a główną troską 
otączyć „równowźgę” europejską i interes 
kapitalistów angielskich. 

" Ze strony Anglji, broniącej uroszczeń 
niemieckich do Śląska, wysuwa się stale | 
argument, że Niemiec nie trzeba pchać. do | 
ruiny. gospodarczej, że należy przeciwnie 
poraagać im, by jaknajszybciej przyszły do 
siebie po wojnie przegranej. 
na się przytem, że można mówić najwyżej | 
o Niemczech zubożałych i to w porównaniu 
z „Niemcami przedwojęanemi, które były 
jedną z największych potęg świata i calą 


siłą dążyły do panowania nad światem. 


Ale cóż w takim razie mówić o Polsce, 
, która do wojny była w niewoli trzech za- 
| bórców i służyła do pomnażania sił i bo- 
gactw swych cieraięzców, osłabiając w tym 
samym stosunku swój własny organizm? 

Któż tedy ma więcej praw do pomocy 
i względów Ententy: Niemcy, którym zale- 
ży na tem, by bdbudować swą potege pań- 
stwawa, czy Polską budująca dopiero swą 
państwowość z otchłani niewoli, na gruzach 
zniszczenia wojennego, nieznanego wcale 
Niemcom? 

I jakąż korzyść miałby świat z tego, że 
Niemcy powracałyby stopniowo do swej 
świetności przedwojennej, a Polska jedno- 
cześnie wpadałaby w niemoc gospodarczą? 
Czy stosunki europejskie uzdrowi się w 
ten sposób? Czy w ten sposób utrwali się 
pokój w Europie, o który tak drży Anglja? 

Myśląc jedynie pojęciami gospodarcze- 
mi i stojąc na stanowisku, że Polska jest i 
pozostanie, jako czynnik państwowy w Eu- 
ropie, dojdzie się niechybnie do. wniosku, 
że uzdrowienie gospodarcze Polski jest 


niemniej ważne od przywrócenia bogactw 
zubożałym Niemcom. . . 


A ponieważ Niemcy | same przyznają, 
że bez Śląską. obejść się mogą, podczas gdy 
przemysł Polski przeciwnie, bezwzględnie 
zależny jest od produkcji śląskiej — więc 
wniosek narzuca się sam przez się. 

Dobro. Polski i i dobro Europy wymaga 

zaspokojenia słusznych żądań polskich. 
l J. M. B: 


Ale zapomi- | 
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Rachunki płatne w środy. 


rocznicę 6-g0 sierpnia. 


We wstępnym artykule „Moskowskick | dni. Był to okres kiedy „sym popa“ 


'Wiedomóstiej" z d. 16 maja 1863 r., pisał re- , 
akcjen'sia Katkow, co następuje: 

„Trzymamy w swych ręka*h "Polskę je- 
dynie w interęsię wlasnej obrony. Polska 
wcale nam nie jest potrzebna, z posiadania 
Królestwa Polskiego nie wyciągaliśmy nigdy 
dla siebie żadnej korzyści. Mamy do niego 

| prawo niewątpl'we, i to nietylko na podsta- 
| wie traktatów; przywiązujemy jędnak dó tego 
prawa wagę 6 tyle, 6 ile najn "jest to potrzeb. 


jie w celach obronnych: Z radością poświęci- | lu 


$ 
| 
i 


kę 


i „sym 
kucharki* poczęli „się zgłaszać do Ar R ad 
| szkół naukowych, do. urzędów ństwowych, 
ubiegając się o rangi oficerskie. Z mich to 


i z podupadłych jednostek ze sier szlachec- 
kich, które wskutek złej gospodarki, opusz- 
czając swoje zubożałe siedziby, napływały da 
wielkich środowisk miejskich, kształtowałą się 
warstwa inteligencji, tworząca . na 

wpływową opinię publiczną w Rosji. W nó- 


| kz je esy tylko ni ie w wskutek api apiccjach hiirer 


- sprzykrzyło się 
| śńiierielańs Kaś emu JARE? i tylko sami 

Polacy w uni śą temu, że Rosjawe że ś: iśnię- 
tem sercem, zmuszeni są wojować z nimi. by 
się od nich obronić, oraz panować nad nimi, 
| by się uratować od ich żądzy panowania”, 

Mówiąc ò obronie przed Polska, Katkow, 
a z nim wszyscy politycy carscy, mieli na my- 
śli niety lko tak zw. kresy, co do których oba- 
wiałą się Rosja, że ulegną kulttrrze polskiej, 
lecz przedewszystkiem wszystkie narody, s4- 
siadujące z Polską j cierpiące pod jarzmem 
carskim. Wskrzeszenie Polski byłoby zapo- 
czątkowaniem ruchu wyżwoleńczego wsgzyst- 
kich podbitych przez Rosję narodów. 

Prawdą natomiast jest, że b Królestwo, 
samo w sobie, było dość kłopotliwym bala- 
stem dla państwa rosy jskiego. 
szerzałą przez posiadanie Królestwa swoich 

| hrzegów aiórckich, nie rozwijała swobody han. 

| dlu zagranicznego, nie wzbogacała również po- 
ważnie rynków zbytu dla swojej produkcji, Ca 
się zaś tyczy bezpieczeństwa militarnego, to 
Królestwo było tylko ciężarem strategicznym 
zachodniej granicy Rosji. 

Nic więc dziwnego, że prawie zawsze, 
kiedy Rosja przeżywała kryzys polityczny z 
powodu wypadków w Królestwie, w rosyjskich 
sterach decydujących wyłaniałą się myśl e 
szczena kraju na zawsze, jeżel nie całego, to 
POWI większej jego części. 

A jednak zwalczała ona jaknajbrutalniej 
wszelkie próby wyzwoleńcze kraju. Nie czy- 
miła tego, oczywiście, bezmyślnie, 
jej, miała uzasadnienie logiczne. Królestwo 
Polskie — według rosyjskiej racji stanu — na- 
leżało zgnębić nie za jego dążność do niepo- 
dległości. lecz za zdolność tego kraju do pro- 
mieniowania na wschód ? za niebezpieczeń- 
stwo grożące caratowi ze strony imnych enh 
mogących iść w ślady „buntowniczej* Polski 
(Wojska rosyjskie biły się podczas po“ 
wstań polskich właściwie mię o utrzymanie 
Królestwa przy Cesarstwie, ale o jego guber- 
nie zachodnie. Rosja przeniosła pole walki z 
Polską o Titwę i Ruś na teren Królestwa. 


Po rełormie lat "T4 LN i ostatniej wojnie 
rosyjsko-tureckiej dojrzewało w Rosji nowe 
pokolenie, patrzące innemi oczyma na nowy 
świat, który je otaczał. 

Od szlachty, biurokracji i ciemnego chłop- 
stwa zaczęły się wskutek wielkich -przeobra- 
żeń polityczno-gospodarczych, stopniowo od- 
łupywać nowe warstwy społeczne. Zaczął się 
tworzyć nieznany dotychczas w: Rosii stan śre- 


ł 


Pokolenie ‘to rosło i rozwijało się wraz z 


rozwojem mlodego przemysłu rosyjskiego, 
wraz z wzmagaj iaca się eksploatacją rud meta- 
lowych.i rop ziemnych, produkcją żelaza, ar 
kru, bawełny, a nadewszystko wraz z 

wnie rosnącym zagranicznym handlem zbożo-. 


wym. Gdzie ludzie poprzedniego pokoleśia i 


widzieli dziką trawą zarosłe stepy bez gra 
nieskończone równiny i nieuprawiane od wię- 
ków ugory, tam ludzie ostatniego pokolenia 
widzieli już rozległe. pola urodzajne. Od za” 
chodniej Syberj: po zachodnie gramice Besa-. 
rabji,*na całej przestrzeni Rosji południowej. 
kolysały się już fale zbóż. | 
Ze wszystkich miejse, do których 


tylko 
„szyny kolejowe docierały, ze Środkowej i z i 


łudniowej Rosji a nawt z Syberji, zwożone 


ło zboże do potężnych zb'orników portów czar- 
 nomorskich, skąd % ogólnej produkcji rolnej 


państwa wychodziło przez Bosfor i, Dardanele. 
Pokclenie to było świadkiem wykrycia nad- 
zwyczajńych bogactw ną Kaukazie, skąd przy- 
najmniej w */s swej ilości szły one do Europy 
przez morze Czarnę i Konstantynopoł, Wi 
ich oczach rozpoczął swe potężne życie gospo- 
darcze Turkiestan, samodzielny onganizm 
spodarczy, kraj o olbrzymiej przyszłości 
nomicznej z potężnemi zapasami rud i wbiła: 
z szybko rozwijającą się produkcją bawełnianą. 
Trzy te kraje, naokoło basenu morza Czar 
nego, prawie równe co .do obszaru zachodniej 
Europie, rosły i potężniały gospodarczo Ww 0- 
statnich dziesięc'oleciach. Zrastały się one 
coraz mocniej z tym morzem, coraz mocniej 
ku morzu temu zwracały się myśli ; i dążenia 
młodego pokolenia Rosji, — tymczasem go- 
spodarowała tam i rządziła Turcja, ściślej mó- 
wiąc Niemcy. 


LJ 
* xe 

A z wnętrza olbrzymich śpichrzów zbożo- 
wych rozrzuconych w portach morza Czarne- 
go, a z wnętrza fabryk młodego przemysłu ro- 
syjskiego, uginającego się pod ciężarem kort 
kurencji sprawnego i łatwo przystszowującego 
się do warunków przemysłu niemieckiego, po- 
przez polityczne kombinacje iKotlarewskich, 
Milukowych, Struwych i innych, przedostała 
sę idea walki z państwami centralnemi z ro- 
syjskiego ministerium spraw ERES do 
sztabu generalnego. 

Ideą polityczną Rosji było zdobycie swo- 
bodnego wyjścia do mórz południowych i wy- 
zwolenie ekonomiczne kraju z pod obcej prze- 
wagi. Temu przeciwstawiały się pośrednio š 
bezpośrednio państwa entre, Należało Rins 
złamać ich opór aktem przemocy, wojną, Każda 


w 
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a jednak prow 
skich sił militarnych, do 


zawsze raj wroga i jego ziemia. Nie W 
wA Sowia jej-na zawsze, lecz głównie 
b lu zmuszenia wroga do przyjęcia Pos 

mu warunków, na których dobro 
aj przyjęcie zgodzić się mię chciał. j 

Z geograficznego położenia wynikało, $ 
ofensywa Rosji przeciwko państwóm cen 
nym z konieczności miała na oelu ich 


W celu ułatwienia sobie zadania po” 


stanowi? rosyjski sztab generalny skorzystać 
z idei polskiej, ukrytej "w historycznej prze- 
szłości i w rzęczywistości plemiennej. 

Wojska rosyjskie miały przedźwszysikiemi 
za zadanie wkroczyć do kraju: w którym dąż- 
ność iu zjednoczenia z rodakami innych Za- 
borów tkwiła mocno jeżeli nie w 
ści, to w każdym razie w podświadomości na- 
rodu, kraj ten zamieszkującego. Trzeba było 
wyzyskać ten moment, by w: ten sposób pod, 
wieloma względami zadanie militarne ułatwić. 
Tdea zjednoczenia ziem polskich była tedy 
punktem programu militarnego Mikołaja Mi- 
kołajewicza a nie odwrotnie. Już w tem kry- 
. ła się słabość tej idei. 

„Wojna pewnego społeczeństwa — powia- 
da Klausewitz — całych narodów, a zwłasz- 
cza narodów cywilizowanych — wynika zaw- 
sze z pewnego stanu politycznego i jest wy. 
wołamą wyłącznie pzez motyw. polityczny”. 
_Zjedmoczenie ziem polskich, jako motyw poli- 
tyczny Rosji do wysyłania. przeciwko państwom 
centralnym miljonowych hufców byłoby non- 
sensem. Brakowaloby mu jakiejkolwiek pra- 
mdy wewnętrznej, bo nie może być motywem 
politycznym Rosji to, c0 nie jest i dar 
żywotnego jej interesu. 

Odwrotnie, widzieliśmy, że interesy rosyj 
skie polegały na tem, żeby ze względu na gu- 
berie zachodnie mieć jaknajmniej Polski w- 
obrębie swych granic, byłoby wobec tego nie- 
ko "REA trudną do wytłomaczenia, gdy- 

Rosja żapłonęła chęcia zdobycia tej 
Polski jakajwięcej. (Wypadki historyczne ma- 
s swą logikę. Jeżeli jednak chce się widzieć 
łączność przyczynową między pro- 


n zjednoczenia, a interesem rosyjskim, | - 


to znajduje się ona między tym programem a 
chwilowym interesem mijitarnym Rosji. 

p 1 gdyby stę Rosji Aiai udało zdobyć 
Kraje polskie na Prusach, oznaczałoby to tyl- 
kc, że ma pewne rękojmie militarne, iż urze- 
czywistn: enie celów politycznych Rosji w Tur- 
eji i swoboda rozwoju życia gospodarczego w 
cesarstwie ie zazma żadnych przeszkód ze stro- 
ay Niemiec. Zabór pruski wróciłby natomiast 
w. tej czy innej tormie do Prus. „Zgoda Rosji 
„ma wyłączenie Polski z jej granic— pisał kat- 
kow w roku 1868, kiedy państwa zachodnie 
og” interwencją — nie może w żadnym ra- 

zie odbyć się w postaci ofiary. Jest to kwé- 
stją wyłącznie rachunku, Gdyby więc Europa 
zaproponowała nam naprzykład Konstantyno- 
pol wzamian za Polskę, to rzecz jasna, że Ro- 

s nie odrzucitaby takiej propozycji, Zresztą 
są jeszcze i inne możliwe kombinacje w celu 
pobudzania Rosj? do wyrzeczenia się Polski. 
Oto naprzykład Wschodnia Galicja wraz z Bu- 
R; byłaby dostaiecznem wynagrodzeniem 

Rosji za zrzeczenie się przez nią Polski". 
Warto sobie przypomnieć, że pisano to w TO- 
ku 1863, a więc iedługo po wojnie krymskiej, 
w. której Anglja i Francja, do których słowa 
te były skierowane, spełniały tę samą rolę w 
Turcji, jaką w ostatnich latach przed wojną i 
w czasie wojny spełniały Niemcy. 

z tego nasuwa się samorzutnie: 
kkm dla uzyskania Konstaniynopola, który 
w roku 1863 nie miał dla Rosji nawet w przy- 
bliżeniu tego znaczenia, co obecnie, Rosja by- 
ła gotowa zrzec się owych właśnie 
dłości polskich, to czyż zań nie oddałaby kra- 
a w wojnie na Niemczech zdoby- 


=  Znamiennem dla łego programu było ró- 
wnież i to, że był on dla Polski tylko przy- 
padkowymi aktem mesjanistycznym, nie zaś 
dojrzałym planem organizmu, opierającego się 
w walce na własnym wyłącznie wysiłku, że tu 
Rosja, a nie Polska reprezentowała ideę zje- 
dnoczenia ziem polskich, że tu państwo rosyj. 
skie, nie zaś polskie miało być siłą urzeczywi. 
stniającą tę ideę, że nie w Polsce miała ona 

swe organy. realizacji. 
Władza państwowa Rosji organizowała 
środki i siły potrzebne dla urzeczywistnienia 
postawionych jej przez zagraniczną politykę | 
rosyjską zadań na całym obszarze swego pań- | 
stwa i wśród wszystkich ludów, przez nią pod- 
bitych. bez względu czy znajdowały się one 
nad Wolga, czy nad (Wisłą, czy dane społe- 
czeństwo dało swą sankcję ku temu, czy jej 
dało, Sami i środkami, zaczerpniętemi 
s eda one użyt gi e | td 
o e na Korzyść sprawy 

polskiej © czy też nie będą. 

Polak z Królestwa w armji rosyjskiej, bi- 
fąc się na polu walki spełniał tylko to, eo mu 

rozkazywało państwo 


zaborcze, z którym za- | 


wsze i Sarado styki bez ednictwa 
klejkolwiekbądź "organiza: skiej 6 


— Na uboczu, pod hasłem wałki dla siebie 
samych, w imię własnego dobra. dla idei od- 
rębaego Państwa Polskiego, zbierała się skro- 


u> prowadka..sS 
Waclaw Schimidt. 
« wy Ai a lipcu 1034. TKE 
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ga, gdyż przedmiotem. pomyślnej ofensywy | > 


Bez rewolucji pałaców: 


"Nad Rosją 


opt czr — Głód. ~ 
Nikt“ korony: nie ry” | mikt mu 


drogi do tronu nie mikt prawnie 
władzy jego hig uznał — « mimo to zasiadł 
na tronie i sprawuje y= i rządy nad 
dziesiątkami 
Przyszedł, jako dów ad dziejowa, ja 
ieubłagama 


wicy. 1 

I oto jak ówiat długi i szeroki, poprzez 
niszmierzone obszary oceanów rozlega się ĵe- 
Tt 00 0 ETZ PTY 
eZ okrzyk: 

2 L muszą zaiste okropne być katusze tego 
Iudi przywykłego do głodu, mieszaiącego na- 
wet w lata urodzajde korzenie i mchy leśne 


do chleba, aw chude lata  spożywająceso | 


chleb, sporządzony « gliny ze słomą zdartą z 


poszycia chat, skoro ten zaprawiony w głodo- | 


wepi lud e. donośnym głosem. rozpaczy 


— Jeść! 

* I trzebaż większej satysłakcji, trzebaż 

większego tryumiu dla obrońców ustroju ka- 

pitalistycznego nad: ten jęk błagalny, nad ten 

krzyk rozpaczy, mad ta oficjalne przyzmamie 

KAY: pa moskiewskiego do moralnego ban- 
ctwa? 

Uczyniwszy rachumex sumienia za cztery 
minione lata, zwolennicy dyktatury nad pro- 
łetarjatem jednem mogą się pochwalić, że na 
terenie ich rządów goły człowiek zapamował 
na gołej ziemi, 

Nie przewidzieli tylko, że nad tym go- 
Tym człowiekiem i mad tę gołą ziemią zapa- 
nuje car — Głód. 

A przecież to było do przewidzenia 


Ng OCZ PY ERE EEE OIR EAEE NGT TYPY TONER GEDA 


Żądania właścicieli hut, 


Wielka krzywda podobno się dzieje wła- 
ścicielom but żelaznych. Za pośrednictwem 
wiszechwładnego „Lewiatana” rysują swe po- 
łożemie w najciemniejszych kolorach. Zawinił 
tu — rząd, który wszelkie dostawy jakoby po- 
wierza zagranicznym 'wyiwórcom, choóby po 
wyższej cenie, niż ofiarują huty krajowe. 

Protestując przeciwko temu upośledzeniu, 
kapitaliści hutniczy są zdania, że gdyby nawet 
wyrób krajowy był droższy, należałoby, mu dać 
pierwszeństwo ze względu na walutę i ną ro- 
botników, których się inaczej pozbawia zaję- 
cia, Przedstawiciele przedsiębiorców! docho- 
dzą do wniosku, że należy zabronić rządowi u- 
dzielamia zamówień zagranicznym fabrykom, o 
ile tutejsze mogłyby się podjąć tych robót ma- 
wet pio cenię wyższej. 

Pragną. więc fabrykanci monopolu. Rozu- 
miemy, że rob trzeba, zapewnić pracę 
i temi też kierowany. względami, rząd obdarza 
huty i inne zakłady przemysławe zamówienia- 
mi po cenach znacznie wyższych, niż zagra- 
niczne. Na: walutę nie ma to jednak wpływu, 
bo fabryki dla braku wielu materjałów w kra- 
ju, sprowadzają je z zagranicy, psując kurs 
waluty. Rząd idzie jeszcze dalej: cały koszt fa- 
bryczny przyjmuje na siebie, płacąc fabryce 
znaczne bardzo procenty od obrotu. Jeżeli mi- 
mo to fabryki nie są w: stanie wypelniać zamó- 
wień -— to z przyczyny niewystarczającej siły 
produkcyjnej, QOziągając bandzo pokaźne za- 
| robki, nie dbają o rozszerzenie zakładów, sko- 
ro toi bez tego prospenują. Powstrzymują się 
zaś od powiększania fabryk i dlatego, aby się 
uniezależnić od robotników. 

Pretensje kapitalistów, aby! rząd zamawiał 
wyłącznie u nich, dowodzą, iż mają oni być 
utrzymywani przez skanfb, kosztem  podatni- 
ków, czyli najbiedniejszych, boć omi są najwię- 
cej ojpodatkowani (pośrednie podatki), 

My znajdujemy inny punkt. wyjścia. Ponie- 


waż właściciele huty żyją wyłącznie ze skarbu, pe 


czyli z grosza. publicznego, czyż nie byłoby 


prościej huty upaństwowić lub uspołecznić za | 
adpowiedniem 


odszikodowaniem. Wówczas no- 
botnicy rządziliby przedsiębiorstwem, otrzy- 
mając RZP robocizną, część 


zysków. 
iir uchwałą, to tem 


rzemie czę momopolów. dla fabrykantów mie 
jest ENY, ' 
A Ign. PN: 


y Fi $ M t 
Książki nadesłane, 
Juljusz Wirski, „Żyzń za Caria" z cyklu 


„Poematy o życiu”. (Warszawa, 1921 r. Na- 
kladem autora. 


Organizacja i metody międzynarodowej 
wymiany wydawnictw. 
Edward Ligocki, „Nowa Legenda", War- 


szawa, 1921, 


| wienie to jest interesujące z tego powodu, 4 SF ; 
| deje przegląd“ wszystkich dz i 


| Ggpdartwa Rai wicej wraku 120 


Redakcja „„Ekonomiczeskoj Żizni** = $ 
raku bież. szereg gubernji dotknął nieurodzaj 


komisarjatów. gospodarczych Rosji Sowieckiej, 
chcąc dać obraz. gospodarki państwa sowiec- — na głód są skazani nie tylko mieszkańcy 
2 lecz i je, którzy nie zbiorą na- 


grod | kiego z roku 1920, zestawiła sprawozdania po- | 
szęzególnych urzędów gospodarczych, Zegtar , ilości ni e pę potrzebnej do życia. 
KONTYNGENS. 


1 «o się tyczy dostarczania zboża dla pań- 
stwa (kontyngensu), to pod tym względem 
stogunki od 1.1919 uległy pozornej poprawie 
| 4a ostatnich, więc najważniejszych dia 

panji aprowizacyjnej, miesiącach r. 1919 

tarczono 54 miljony pudów, w odpowied- 
nich miesiącach r. 1920 — 151 mil. pudów, 
czyli o 97 mil. pudów więcej. Lecz całe to 
polepszenie zostało osiągnięte kosztem świeżo 
przyłączonych; Syberji, Kaukaze i Turkięsta- 
zdama głoszą, że kradzieże węgla, przeznączo” | py, Pak» =. aieiaa SOOO 
nego dla fabryk, dochodzą do. 80% wysyłanej nawet, niż w r. 1919 (49 mil. pudów). Jest ża 
ilości, Oczywiście, ile konsumenci w rzeczywi- tylko cyfrowe potwierdzenie tezy, że bolsze- 


dziedzin gospodarki 
rosyjskiej za rok ubiegły. Posiada oo jednak ` 
poważne braki, z których najważniejszy pole- 
ga na tem, że oficjalne sprawozdania wszyst- 
kieh-„gławków” T „centrów“ cechuje. wielka 
nieścisłość, Np. „Gławtop'* (główny urząd opa- 
łowy), jako ilość paliwa, « przez 
konsumentów podaje Mój zo ilość paliwa, po 
trącając z tej ostatniej 6% na straty w dro- 
dze. Tymczasem również oficjalne  sprawo- 


stości otrzymują węglż — nikt mie wię, a da- ahunku. Ogółem dostarczono 
ne Gławtopa stają się fikcją. - PA 
Pozatem dane nie są Dane co 
du rolnictwa są całkowite tylko dla 13 gu- 
bernji, (Na ich to podstawie wnioskuje się o 
całokształcie rolnictwa, co oczywiście nie daje 
pewfwych wyników badań. 
s= Jedynie: więc uwzględniając powyższe ża- 
strzeżenia, możemy korzystać z zestawienia 
„Ekonomiczeskoj Żizni* traktując dane za- 
warte w nim, jako maksimum wyników do- 
datnich gospodarki sowieckiej i minimum — 
ujemnych. 
Przejdźmy do przeglądu poszczególnych 


ROLNICTWO. 

W rolnietwię w 1820 r, deje się zauważyć 
dalsze zmniejszanie się produkcji.” Obszar za- 
siewów zmniejszył się w gospodarstwach wło- 
ściańskich o 27% w stosunku do r. 1917. 
(Zmniejszenie się w r. 1919 wynosiło 16,4%). 
W stosunku do r. 1914 zmniejszenie się to bẹ- 
dzie znacznie większe: stanowi ono 44%. Na- 
leży tu uwzględnić upadek produikcji od r. 
1914 do 1917, „s wojrą, pływem sił 
roboczych ze wsi, zmniejszeniem się WYWOZU, 
wskutek Satani sg morza. Czarnego i t. p. 

Zmniejszenie się obszaru zas'ewów nie 
jest jednałkowe dla wszystkich płodów. Dla | 
żyta i pszenicy wymosi ono 20%, dla owsa i 
jęczmienia—39%,, dla luu i komopi—44% — w| 
stosunku do r. 1917, Upadek produkcji jest , włościań. 
zasłon aiły ostat Wi tójdeowko sdi | ię 804 a 39. gni i ZE 

We ST E a 
ności pracy, ilości komi i bydła i t. d. Nieste- ry iatakoją Rysy czę. ; 
ty, źródła sowieckie nie podają ogólnej ilości 
zboża w r. 1920, wobec czego nie można spad- 
ku oznaczyć procentowo. 


Znaczenie powyższych kczb mofeiny so- 


kaszy — 27 mil. pudów, owsa i jęczmienia — 
117 mil. pudów. kartofli — 85 mil. pudów. 
Ilość zwierząt domowych również ulega 
gwałtownej zmiżce. » W początku roku 1920 
zmniejszenie się ilości koni stanowiło 10% w 
stosunku do r. 1917, krów — 5%, owiec — 


czenia Rogowa w moskiewskim Ispolkomie, w 
przeciągu tej zimy zginęło w gub. moskiew- 
skiej 40% koni i 80% świń. Podobne liczby 
należy przyjąć dla m Rosji centralnej, mo- 
że nieco dla Ukrainy, Syberji i gub. 
nad wożąńskieh. 


- REFORMA ROLNA. 
Wskazywaliśmy „nieraz na przyczyny rol% 


gat 


przyczynę u 
padku produkcji rolnej, monka nieęuregu- 
lowanie posiadania na wsi. 

Około 80% obszarów dworskich, co sta” 
nowi 8% całej uprawnej ziemi Rosji, znajduje 
się w posiadaniu włościan. Jednakże obszary 
te nie są prawie uprawiane, ponioważ nie jest 
| uregulowana kwestia podziału ich między 


zaledwie w 478, czyli w 6%, podział zaś we. 
wnątrz gminy został dokonany tylko w 141, 
czył awe pozostałych gminach panuje 
stan taki się wytworzył podczas zajęcia 
bie uprzytomnić tylko wiedy, gdy uwzględni- | dworów przez włościan. W ziebóreh owe 
my, że przed wojną na rynek szła tylko % | uskuteczniany jest perjodyczny podział pomię- 
produktów rolniczych, % pozostawało dla wła- | dzy członków gminy, według zasad przedwo- 
snych potrzeb gospodarstw rolniczych. Zmniej, , jennych, wbrew prawu sowieckiemu, które z0- 
szając zasiewy zboża o 20% (w stosunku do r. | stało wydane celem uregulowania tych podzia- 
1917, a ok. 30% w stosunku do r. 1914) — | łów i którę pozostało, oczywiście. tylko na pa- 
włościanie doprowadzili je do ilości niezbęd. | pierze. | i ; 


Do Sądu Najwyższego- 
Z rodu Mania Chorych, 
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Ą 
ij 
Š 
rej 
tab 


ko w znikomym stopniu, M. Z, P. dba o 
roby zakaźne więcej może ze względów 
ki ogólnej i łudnościowej, niż ze wzgl 
zdrowie jednostki, Całe te masy ludzi ciala 


H 


że popoia się» ego i 
dla nich; 


przykry zawód ze prar zmacznej grupy 
cowniki 


skoda Sibel. Jest to ordynarne klam- 
stwo. Jasna rzecz, że Kasa należnych miastu 
jakichó 6 miljonów oddać nie może, gdy Ma- 
i 19 ro- | gisirat nie płaci 70 miljonów, które winien. 
ku wreszcie w niemałym stopniu i $eraz waku- A może one właśnie zerwą strunę! — marzy 
„tek złego odżywiania liczba zachorowań na reakcja, Róweśsć. aatia cioa A 


pań- 
stwu w r. 1920: żyte i pszeniop 211 mił. pud., 


spin wia fest mie 


Nr. 209 


b ROBOTNIK, sobote, 6 sierpmia 1921 r. f 
a a n a a S a a Ady Só o a a 


ją, by Kasy nie doszły należne składki za pra- 
cowników. Dziwnie wrażliwi zrobili się też 
przedsiębiorcy na majlżejsze objawy niezado- 
wolenia robotników z Klasy, podjudzanych 
zresztą przeważnie przez zauszników chadec- 


nej, | cownika 
ka wnażlijsrość 

Warto naprawdę sprawdzić, kto ta taki 
wrażliwy jest ma „krzywdę“ robotnika, ze 
strony Kasy Chorych, Niewątpliwie znikną 
wtedy urojone „pretensje, Gdyby Kasa Chorych 
upadła, to oprócz ośmiogodzinnego. dnia pracy 
nię mie pozostanie z prawodawstwa robotni- 
czego. Jakże będzie ata Polska m o- 
cenach np. robotnika górnośląskiego? Jak się 
znajdzie wobec demokracji Zachodu? W pań- 
stwie, gdzie nafoszczędniejszy robotnik: mic 
zaoszczędzić ani chce ani może, (bo cóż przy- 
szłoby mu np. z 1000 mk, zaoszczędzonych rm 
w 19-ym roku. Na nic znakomita recepta, że 
„oszczędnością i pracą“ można sobie starość 
zabezpieczyć, Ale ubezpieczeń na starość — 
miemia, 

Trzeba więc choć pozory: dbałości o robot- 
ników zachować, choćby dla robotników ei- 
dzoziemsikich 


Oślepła reakcja w Radzie miejskiej nie 
dba jednak o te pozory. Niech się pracownicy 
miejscy leczą w Kasie Ohorych, tem prędzej 
zbankrutuje, bo jej się nic za to nie zapłaci, 
Tem prędzej należy otworzyć sklepik naprze- 
ciwo — Kasę Chorych ławnika Kowalskiego. 

Na takiem stanowisku jednak, choćby już 
tylko ze względu na robotników z b. zabo- 
rów, gdzie ubezpieczenia społeczne stały dia- 
leko wyżej, rząd stać nie może, Minister spraw 
wewnętrznych 


SES 
Ha 
nai 
tiig 

i 


BE 
$ 


jające, niby cięte i na drucikach osadzone kol- 
cząste róże — różnice nasze, nasze argumen- 
ty, nasze „zważywszy“, masz stosunek do dnią 
dzisiejszego. Nie mamy życia motyli i myśl na- 
sza trwa dlużej, miè jego wielobarwne elkrzy- 
delka. Nie budujemy szałasu, w którym nocu- 
je pasterz ua hali, ani junty, w której Jakiut 

Budujemy siwe 6 
rzeczy, jakie świat widział, 
największe zło, jakie 
lizm. Pragniemy ujarzmić ludzkości — żywioł 
osłałni i przepotężny: Mammona i doświad- 


którzy niedoskonałymi tylko e ME 


że ta wielkie, może największe drieło, jakie 
<zeka ludzkość, i że tego dzieła mie dokona 
- Ona imaczej, jak tylko we właściwej chwili z 


napięciem wszystkich sił duchowych i wszyst- 
kiej energii moralnej mas ludzkich zorgamizo- 


niania socjalizmu, cò zmaczą drobne w istocia 


rzeczy Spory nasze i różnica. Mędrzec starożyt 


ny mawiał, że nie watte one jednego rybie- 
eo jajka. Czlowiek, gdy pośmdim stawu Stoi, 
wydaje mu się. że jest panem fali, która koła 


Świat zbudował: kapita- 


| pierwotnych planów nie zaniechano. 


nąć na szeroką rzekę, 
pośrodku fali, niech 
skończoności wody, piany, pod nieskończono- 


nas przybliżają do owej wielkiej drogi, u któ- 
Tej kresu jawi się w całym majestacie wiel- 
kie słońce Socjalizmu. To, co w nich wieczne- 
„gm, stalego, trwa długo, to — pozostanie, po- 
mimo całej naszej dla nich niechęci, Cd w nich 
Pig nagli nalotem namietne- 
go ia Q sobie, egotamem, demagogją 
wyborczą — to zniknie, wyparuje i śladu po 


, przypomina trio- 
chę bajkę biblijną o Jakóbowej proil — 
godzi nas wszystkich, boć przecie wszyswy, dla 
jednego pracujemy Celu. (Pamiętamy czasy, 
kiedy być socjalistą znaczyło: cierpieć! gmo- 
sić głód i poniewierkę, nie wiedzieć, gdzie 
głowę złożyć najbliższej nocy, nie mieć domu, 
żony, rodzimy, zapomnieć œ sobie zupełnie, 

reszty, nie znać dnia dzisiejszego ani jego 
radości, nie znać pieszczoty matki ami poca- 
łuniku kochanki, Żyć x ju śmierci, 
żyć w płomieniu i tak dtygo jak żyje płomień, 
to wie, że go lada chwila zadeptać może but 
żamdarma - fijołka, czy czama - żółtego ka- 


przed laty piętnastu. © ; 

Nie może być socjalisty hez ofiary, nie 
| może być socjalisty bez poświęcenia. Jeżeli 
walczymy © socjalizm, musimy życie własne, 


i 
| życie osobiste przystosować da miary, którą 


życie wogóle mierzymy. Musimy w życia sbo- 
sowat nietylko walkę, ale i stosować 


nych ugrupowań epołecznych. Socjaliści nie 
stanowią zakonu trapistów. Ale są socjalista- 
mi! Oczy ich poczerpnęły światła w słońcu 


Jesuz L 


Dalsza niebezpieczeństwo zagraża ustawie 
o osadnictwie wojskowem ze strony oficerów. 

Sprawa Spółek ofic. j nadawanie ziemi za- 
służonym oficerom tak się przedstawia. Gdy w 
lutym r. b. ogłoszono w oddziałach Ustawę z 
17/XLI, szeregowi odnieśli się do osadnictwa 
z pewnem zeniem i wyczekiwaniem, 
Trzeba było wielu objaśnień, do pewnego stop. 


kart rejestracyjnych i zapisywania się na li- 
sty kandydatów-osadników. Natomiast ofice- 
rowie wszelkich rang i stanowisk, bez żadnych 
zastrzeżeń, skwapliwie skorzystali z Ustawy 
i 90% oficerów podanie na ziemię złożyli. Z 


mamięł | celu į idei Ustawy nie zdawano ozy też nie 


chciano sobie zdawać sprawy zupełnie. Cho- 
dziło im oh aa RiŚRE olo GM. 
projektowanych w Ustawie , ro. 3 
Miały się tworzyć spółki po kilku, kilkunastu 


oficerów, w pierwszym rzędzie z liczby zawo- 


p dba das. nitce e dymne że 
dostanie się zapomogę rządową; w przyszłości 
jeden ze wspólników-tachowiec byłby gospo- 
darzył, a oni nadal będą służyć w wojsku jako 


na to, że warunek osiedlenia się na gruncie 
petenta, lub kógoś z rodziny, da się w taki 
czy inny sposób obejść. O osiedleniu się na 
roli, o „schłopieniu” nikt ani myślał. Tak była 
zroztumiana Ustawa 17/XII przez korpus ofi- 
cerski wszystkich oddziałów frontowych, D- 
O. G. i sztabów. Zapisywali się na ziemię nie 
tylko młodzi oficerowie, lecz pułkownicy, ge- 
nerałowie, kapelani, lekarze, weterynarze itp, 
Chęć wykorzystania Ustawy doprowadziła do 
tego, że nawet oficerowie — synowie obszar- 
ników zapisywali się na nadziały. Aż Zw. Zie- 
m'an, nie chcąc się w tej sprawie angażować, 
Na posiedzeniu Rady Nacz. w dniu 4.VI posta- 
nowił, żeby synowie ziemian z Ustawy 17.X1I 
nie korzystali, („Kurjer Polski“ z dnia 19.VI, 
końcowy ustęp sprawozdania z posiedzenia 
Rady Nacz. Org. Ziem.). W rezultacie tych dą- 
żeń stworzono w różnych miejstowościach kil- 
ka spółek ofic., które pod wpływem opinji pu- 


| blieznej zlikwidowano. 


Jednak myśli i dążeń do zrealizowania 


w otrzymują pełne nadziały 
mi GU dhocrówie, którzy podlegając demobi. 
Vzacji, złożą deklaraci | niezwłocz- 
nego osiedlenia się. Będą to'tal zw. osady 
tel le, dia osadnictwa b. pożądane, o ile 
zrozumieją swoje zadanie i posłannictwo; e. 


Życie nasze powinno różnić się od życia mą 


nia agitacji, żeby ich nakłonić do skladania 


—— A WZ WZ W 


słońce Tdeału! 


zatem mają nadzieję na otrzymanie 


na morze; niech stanie ! wiekuistego odnowienia Ludzkości i mię mo 


— 0 półcie- 
niem nocy. Dlaczego innega żyjemy, niż żyje 
zwykły zjadacz chleba! Tak mówimy, Nasze 
życie osobista niechaj o tem zaświadczy przed 
światem i to największa ` atrakcja- nasza, to 
sposób najlepszy i najtrwalszy agitacji! 

Nasz stosunek wzajemny powinien być 
stosunkiem braci, I ten stosunek braci niechaj 
mówi o prawdzie słów Antygony w dramacie 
starogreckim Sofoklesa: „kochać do was = 
chodzę, nie zaś — mienawidzieć”, 

Służba Ideału ciężka jest i mikit jej nie 
podejmuje z przywiązania do łatwego życia. 
Piąć się po górach wysłanych jpiangami — nie 
łatwa to droga, Sianęliśmy na niej i pójdzie- 
my pa niej naprzód, Wiemy, dokad idziemy i 
wiemy, jaką drogą. Program nasz wytrzymał 
wszystkie ataki tak samo, jak sztandar. Wal- 
ka klas jest prawdą każdego dnia i oo dnia 
przez innego męża stanu odlkrywana. . Repu- 
blika socjalistyczna icst cćlem, tak samo aczy- 
wistym, jak. Niepodległość Polski była celem 
dla tych braci z pod czerwonego Sztamdaru, 
którzy zakładali samotrzeć Polską Partję So 
cjalistyczną. Najwięksi mędncy burżuszji pol- 
skiej uważali ich za wrogów ojczyzny, za agen- 
tów caratu, za waniatów. 

Kta miał słuszność? 

Przyjdzie czas, kiedy i republika socja- 
listyczna stanie się faktem dokonanym Nie 
łudźmy się: nie bliski ta „czas i dobrze się 
jeszcze ludzkość napracuje, namartwi i na- 
krwawi, zanim zbuduje podstawy i kanony 
ustnoju socjalistycznego, 

Naszą rzeczą jest dzisiaj i jutra pracować 
nad torowaniem dróg, które do tego prowa- 
dzą celu Samotrzeć nie utorujemy dnogi. Na 


to potrzeba miłjonów rąk roboczych. Na to po | 


trzeba tysięcy mózgów. Na to potrzeb calej 
wiedzy, jaką Ludzkość posiadła. Na to pótme- 
ba organizacji, myśli, czyni. 

Do dzieła. towarzysze! 

I kiedy wysoko w górę unosimy nasz 
Sztandar Czerwony, niechaj nam zawsze, w 
każdej godzinie pracy czy próby przyświeca 


Henryk Bezmaski. 


alnistwie na Kresach. 


(Dokończenie). 


sady je będą tworzone w stosunku 1 ma 1520 
w. : 


zwykłych nadziałó 


; ; później jeden z 
oficerów  spólki,. możliwie rolgik, otrzymuje 
pelny nadział i osiedla się. Przy nim spółka 
cfic. otrzymuje zwykłe nadziały po 18 — 30 
ha į oddają pod zarząd owego fachowca — po- 
samodziel- 


nych zwykłych nadziałów, do których po zago- 


spodarowaniu się, dla za 


b. silna i stała i iały będą dokonywane 
pozorami, których i 


„wojsk. domagających się ziemi to — za- 
sługi bojowe. Qzy już nie lepiej byłoby dla za- 
„spokojenia tych pretensji ustanowić jakiś do- 
datek pieniężny za ome „zasługi”? 


ster 


Artyku 6 Ustawy z 17 grudnia o nadaniu 
żołmierzom w. p., między i i opie- 


się jar 
ie skorzystać i mie 


w instrukcji, . 
Zaznaczamy, e w tym roku otrzymają 
nadziały tylko ci oficerowie i szeregowcy, któ- 
rzy osobiście się osiedlą. | 

„Plamy i tendencje co do spółek oficer. 
skich i osiedlania rodzin — to narazie tylko 
projekty, : 


» 


p 
$ 


zja z najodleglejszego. 


Najgorzej oczywiście wychodzę i wyjdą 


ną osadnictwie kresowem 


wionych pracy, stosownie dio postanowienia 
sejmawej komisfi rolnej z dn. 24 maja, niema 
mowy. : Któżby się næ kresach troszczył o los- 
tych ludzi? Kio ujmie się za nimi? Dia ad + 
ych wobotnicy rolni — to bolszewicy. 
A że Sejm im to lub owo uchwalił — oóż to obałió: * 
dzi kacyków kresowych? kaj? 
Streszczając wywady powyższe, "uz 3 
jeszcze raz z całą siłą domagać się, aby: == © 
1) wydano ścistą instrukcję w do znacze:** 
nią niektórych ant. ustawy a upaństw. ziemii, ~ 
m. im. art. 6, dotyczącego osiedlania rodzińę © 
2) przy zastosowaniu Ustawy z 17 gmd 
mia w pierwszym rzędzie uwzględniano potrie- 
by kesrolnyeh i małorolnych włościan miejsgo: * 
wye 


Sprawę należy postawić fak: Ile z mająt ~ 


ku upaństwowionego potrzeba ziemi dla miej . 


scowej iludmości, dopiero resztę p 
dla osadników, a nie ©dur?tnie. . . 


icz 3 


" (2 


NI 


rę 


3) aby wogóle zwracano uwagę na dzia » 


łalność, a właściwie samowolę różnych urzę- ` 
dów, urzędników, łapownictwo, 
wszechwładzę wstecznictwa, aby 


zókę eNA, szczerze wi AR 
JSN ÓWĘ 

WACŁAW WOLSKI. = = oao 

am ie n N ar 

4% - r Pr 
KARUZEL. Anio s 


prowinejonalnego 
ku włóczącego się bez celu po Placu 


rzeń rozegzaltowaną chłopięcą wyobraźnięł =+ 


„O jakiś. rozkoszny, jakby zmysłowy 


dreszcz przyprawia? mnie dzwonek kamzelu 
sygnal „odjazdu“, łoc 


dobywająca się z tajemniczego ukrycia (gdzie 
znajdował się również ten cudowny mech: 
nik, Edison z Krainy Cudu, który w niezrozu- „DE 
mialy dla mnie sposób kręcił karuzelemi). 
Łoś fe A 


Ileż Snu, ileż Marzenia 


wzruszająco try: 
pijanych sołdatów. „owanych*, płockich Ant... 
ków z nad Wisły, i prawie aułomatycz ib 
sztywnych z ekstazy, przejętych do głębi uro- 


„uspołecznionych „radością życiż pijanych" : 
kolegów), siedzących z dumą na śmiesznych, - S. 


jaskrawo pomalowanych na najni 
fantastyczna kolory, koniach 
bierających na nich pozy conajmniej 
kiego, lub księcia Józefa! 

A te biedne, w: j 
„zaharowane” adtźca w brod alnych, p 
kalowych, sztywnych sukniach, z obficie upo- 
madowanemi włosami, także siedzące jakoś — 
sztywno, świątecznie na pomalowanych, z po- ` 
czątku powali (jak w jakiejś wizji), kręcąc 
się ławkach, te biedne Kasie i Marysie z prz 
lat kilkudziesięciu, z czerwonemi, 
od ciężkiej pracy rękami, przeżartemi ługiem, 
z których od ciągłego szorowania, „froterowa* ` 


mia" į prania skóra nieraz schodziła, ukrywa 


PsP 


MELE 


| jaca poza głupkowatością uśmiechu, i szływ= ™ 
nością pozy całą „rozkosz przeżycia"! sd, aa 


-eI łzy mi teraz, gdy to piszę, napływają 


nych, A resztkami z. 
„pańskiego“ obiadu, kocmołuchów „do wszy” 
stkiego”, ta chwila przejażdźki na ławeczce, 

(czy też „po damsku“, ną koniu), karuzelu, - 


ZH 


I jeszcze mi wstaje w duszy jedna wi- 
> mojego LA myż , NY 
dzieciństwa": poczciwego, o dziwnie szląch 


nej, sympatycznej i przystojnej twarzy, z cie- © ą 
ja itwrą z 


mym zarostem, e 
by wiecznie o 
binokiach, wciąż mrugającego oczami i podcią- 
gającego sobie spodnie, który, kupiwszy 
przedtem pierników i cukierków mnie i peł ` 
nej życia i rozmachu, małej swojej córeczce, - 
FHelence, próżno namawiał mnie i wstydził 
przy, podobnym, przysłowiętym brudnem, pł 
siastem płótnem. karuzelu, że nie chcę iS w 
jej ślady i, przy dźwiękach odzywającej « 
właśnie muzyki, także „przejechać się" ma 
śmiesznym, malignowym, jaskrawo pomalo- 
wartym, kzruzelowym konin! 
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karuzelu, i 
m, i przy + 
jmnieg Sabi i 
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do oczu, na myśl, że dla tych ych, wła 
karowanych, przeważnie podle ` 
izmi paniei 


i s 
częmś zamyślonegó Moskala w i 


Tym Moskalem był sędzia Piotr Bar 


š 


s 


j 


sg 


yew 


PEM 
s 
vea 


iS y 7 


R: 
PRE 
y Py 

dh 
NA 
w, 
ya 
Ż 


w 
4534 
*£ 
y H 
yk 
też 

$i A 
Ue] 

ET: 

P Pe 
r a 
+ 


Bd, 


` ROBOTNIK“ sobota, 6 sierpnia 1881 r. 


U Tiani ŻW. Zak. (al. Rzaczypomy. Polskiej, 


DALSZY CIĄG SZÓSTEGO DNIA OBRADI 
- Del nad sprawami ekonomicznemi nie 
| i An członków „Oze wdnej 
Frakcji", Jako przykład gowo łaj zi) 40- 
lejarskich może poslużyć, że kiedy stawiane 
przez „Czerwoną Frakcję” wnioski 0 wydaniu 
oe +: w wysokości 1-omiesięcznych pobo- 
rów i wysłanie do rządu delegatów z memo- 
rjałem o położeniu ekonomicznem kolejarzy, 
były uchwalane w formie bardziej radykalnej, 
to wprowadzanie takich poprawek spotykało 
się z sprzeciwami i awanturniczą krytyką. 
(takie jest, oczywista, ma 

ę władzom, 


które, być może, wykorzy stają 
njẹ mniejszości, biorąc ją jako życzenie ko- 
lejarzy „zdrowo myślących". Kolejarze winni 
z tej warcholskiej roboty wyciągnąć konse- 
kwencje, komuniści bowiem tamują W każ- 
dym wypadku walkę o poprawę bytu, stając 
się sprawy robotniczej i rozbijaczami 
i sily robotniczej. Uwagi te, SE. 
teru ogólnego, potwierdza całkowicie o- 
wanie komunistów w kres] których 
przebieg dalszy był mastępujący: 
- Zabiera głos przewodiiczący komisji eko- 
momicznej, tow. Matkowski, który prosi, by 
_Zjand przyjął usystematyzowane i opracowa- 
ne wnioski, przeznaczone przez | aaiska do 
rozstrzygnięcia na plenum, ** 
Następują odówióciy referentów, w 
sprawie wystapień na zewnątrz i akcji we- 


1) Żądanie utrzymania aprowizacji do 
czasu uregulowania się cen | dosto- 
i sowanych do poborów. 

2) Żądanie, zgodnie z wnioskiem posła 
a aaen aby rząd dostarczył artyku” 
łów pierwszej potrzeby po cenach, dostosowa- 
nych do poborów przyczem różnicę cen ryn- 


4) Żądanie udzielenia współdzielni kole- 
> 700.000.000 mk. bezprocentowego kre- 
, wobec wprowadzenia wolnego hamdi 

a" aprowidowanie kolejarzy 

przez Rzad 
5) Żadanie zastosowania podwyżek zgod- 
ych ze wzrostem drożyzny, wedlug obliczeń 
Statystycznego od 1/VII 1920 r.. co 
i wyteżś się obecnie cyfra 1928 proc. (mnożniki 
z” y) zamiast 580 + jedna piste 116, 


> Sęk aniy + afoje opó 

|. gufemika dla określenia dodatku  drożyźnia- 

~ nego jako mnożnej, 

ny, Żądanie zastosowania opłat za pracę 
od całych poborów wraz z do- 


_ drożyźnianym. 
-8 Žadamie wypłaty pośmiertnego dla 
pracowników, którzy 


2 ponad try adasia jak atowyeh tak i płat. 


nych dzi 

"9% moc zmiesienia pasów drożyźniae 
nych. 

yo Zadanie zaliczenia w poczet członków 
przy obliczaniu dodatku drożyżniamego, 

rys osób, będącpch ma utrzymaniu 
(matki, sióstr) i-t. p.). 

11) PT Zadanie „bezpłatnego nauczania dzieci 
kolejarzy lub opłacania wpisów szkolnych we 
wszystkich zakładach natkowych. 

'12) Żądanie, by administracja rozpoczęła 
budowę domów dla pracopników Kolejowych. 

1) Żądanie nadania prawa przejazdu ul- 
7 gowego jednakowego dla wszystkich pracow- 


14) Żądanie ścisłego przestrzegania pra- 
wa o 8 godzinnym dniu pracy w stosuniku do 
kategorji „pracowników. 

" 15) Żądamie przyjęcia na służbę wszyst- 
kich pracowników. którzy przed wstąpieniem 
do wojska służyli ra kolejach, 

16) Żądanie wstrzymania translokacji 1 
; dochodzeń karnych, wytoczonych za pracę. w 


17) -Zadanie żapłaty za czas przymmso- 
wego bezrobocia tym pracownikom obcych 
narodowości. którzy pracowali na kolejach. 

! 18) Žadanie` zniesienia procentowego a- 
wansowania, ? 


19) Żadanie zniecienie; egzaminów ; dla 


|  podurżędników w. M»łopolsce, 
20). Żadanie wydania jednakowych prze- 
poia aÀ: w całej Polsce. 


~ 21) Żądanie zastosowania ustawy. cme- 


„do pracowników płatnych dziennie. 

Drugim referentem Kom'si! ekonomicznej 

był tow. Duma. mówca radzi połączyć wycho- 

dzące dwa p'sma .„Kolejarz-Związkowiec" i 

bars A spóľřdz'elca“ . w jedno. Uśwado- 

iępowałoby wtedy prędzej. W. koń- 

cu. wyraża przekonanie że dla podtrzymania 

Zw. nie należv odnosić się do p. Ja- 

| lego, sprawcy militaryzacji kolei. Należy 

psg się przviecia wydalonych za strajk. 
| Następuje dyskusia. 

eworski stawia wnioski ekonomiczne 

w imień'u „Czerwonej Frakcji”, zgodne w za- 

sadzie ze złożoną fezolucją, różniące się tylko 

aj” 


Sucharski stawia wniosek o przerwanie | 


YN przy czem proponuje przyjecie rezo- 
lucji Komisji, jako możliwej do zrealizowania. 


$ 


dawne stanowiska wszystkich zwolnionych, wyda- 


Zaremiba jako reterent Kom. wnioskowej 
porusza sprawę zaprowadzenia 6 godz. dnia 


pracy w biurach i wniosek żądający  zastoso- 


wania w tej sprawie nogą Zw. lub ewen- 
pon zgodzenia się M. K. Ż. na Sąd rozjem- 


GA jankowski referuje sprawę o zastosowa” 
miu etatów do pracowników stałych, dziennie 
piatnych. |. 

Ruduieki mówi by wnioski ująć w rezo- 
lucję, popartą ostrzeżeniem, że postulaty kole- 
jarzy zostaną poparte czyunie — aż do straj- 
ku włącznie. Domaga sę wybrania komisji, 
któraby udała się do premjera Witosa z żą* 
daniem zastosowania. w życiu atrybucji Zw. 

Ly rej następnie: Cyter, Poncyljusz, 
PRZE 

Przewodniczący ogłasza, że na Zjazd zgło- 
szomio 54 wnioski zasadnicze i 38 wniosków 
Sekcji Centralnych, dla rozpatrzenia których 
mależałoby Zjazd przeciągnąć do 1 miesiąca. 
Postawiony wniosek o przekazanie tych wnio- 
sków Zarządowi Głównemu Zjazd uchwala. 
Wniosek o wysłanie delegacji do prez. min. 
Witosa uchwalono. Do delegacji zostali wy- 
brani: Kuryłowicz, Ostrowski, Szałaśny, Kiś- 
liński, Grylowski i Doroszewski. Wizoraj de- 
legacja o godz. 13 została przyjęta t złożyła 
niżej podane dwa memorjały: 

Do Pana Prezydenta Ministrów. 

Położenie pracowników kolejowych jest obec 
nie nie do zmiesienia, Ceny wszystkich artykułów 
koniecznych do życia podniosły się w porównaniu 
z cenami przedwojennemi tak, że za 1.000 mik. ku- 
puje się dzisiaj towar, który kosztował w e. 1914 jed- 
nego rubla, Tymczasem zarobki nasze są obecnie 
takie, jakgdyby jeden rubel a roku 1914-go posia- 
dał wartość dzisiejszych stu marek. Ta niewspół- 
mierność zarobków do cen towarów, przedstawio- 
na szczegółowo ustnie przez nas Panu Prezydenio- 
wi, skłoniła Zjazd Związku zawodowego kolejarzy, 
który obradowat w Warszawie ed 30 lipca do 4go 
sierpnia n b., do powzięcia szeregu uchwał, mają- 


| cych na celu poprawienie tego nieznośnego poloże- 
nia. 


Rozumiejąc jednak, że wykonanie całokształtu 
naszych żądań nie da się doraźnie uskiutecznić, a 
głodujące masy nie mogą czekać na wykonanie prac 
przygotowawczych, koniecznych do przeprowadne- 
mia szeregu zarządzeń, ponieważ nędza zagościła 
dziś już do każdej niemal, rodziny kolejarskiej bez 
różnicy śónówiska «ży wtopki płacy, — przedkła- 
damy Panu Prezydentowi Rady ministrów, w myśl 
uchwałę Zjazdu, żądania dorażnej pomocy materjal- 
nej, streszczającej się w następujących punktach : 


1) Wypiacenia w pierwszej połowie tego mie | 


siąca jednorazowej zapomogi w wysokości dwumie- 
sięcznej płacy wszystkim pracownikom: etatowym, 
dziennym, sezonowym, bez różnicy stanowisk, któ- 
rzy przed 1-ym kwietnia r. b. pracowali na pań- 
stwowych drogach żelaznych uormalno- å wąsko-to- 
rowych. - 

2) Wypłacania zarobków aż do października 
r. b. t.j. aż do wejścia w życie ustawy emetytal- 
nej tym "wszystkim, którzy w ciągu r. b. zostali 
zwolnieni z pracy na skutek umania ich miezdolno- 
ści do pracy po oględzinach lekarskich. 


w miarę rozwijania się dzisiejszego położenia g0- 
spodamczego, zwłaszcza od czasu zniesienia syste- 
mu selowestrowanię przez Państwo artykułów co- 
dziennej potrzeby. 
wzrost wśród ogółu kolejarzy zarówno — niezado- 


wolemia, jak i chęci obrońy przed nieznośnem po- 


tożeniem. 
-Mierniklem tego masowego szukania rafumku 
jest szybki wżrost organizacji zawodowych koleja- 


rzy, obejmujących dziś już ogół kolejarzy t — ko- 


mineg 


Nie mogąc pogodzić się z myślą, by wysunięci 
przez nas samych na czoło w walce naszej o polep- 
ezemie bytu, mieli paść $ padać w przyszłości óliarą 
— domagamy się: 

1) Natychmiastowego przyjęcia z powrotem ma 


lonych za wyrokami hub beg wyroków dyscyplinar- 
nych za strajk, za działalność związkówo - zawo- 
dową lub za działalmość polityczną, i wypłacenia 
pi aiaa: Don preemia zn wy ÓW 


: imionej 
PZ 2. zo zwiąpkami zawodowymi kolejar 


rzy. 

w myśl uchwał Zjazdu odnie się spełnie- 
nia tych wszystkiech żądań w połowie pierwszej 
bież. mies, 

Wyczuwając bowiem nastrój ogółu, mie może 
Związek zawodowy kolejarzy brać na siebie odpo- 
wiedziałności za żadne następstwa, które wyniknąć 
mogą w razie dalszego przewlekania "spełnienia 
tych doraźnych zarządzeń, 

Podpisała memorjał specialna delegacja iV 
walnego Zjazdu, 

Warszawa, 5 sierpnia 1921 r. 
Do Pana Prezydenta Ministrów 
w Warszawie. _ 

Powołując się na motywy ustne, przez nas w 
imieniu Zjazdu zawodowego kolejarzy Panu Pre- 
zydentowi przedstawione, streszczamy żądania 0 
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iPociągnęło to za sobą szybki | 


rę: pracowników kelejowych zocęasigowoych w 
K.: 

1) Utrzymanie nadal. państwowej zo 
Pracowników kolejowych, 

2) Wyrównanie pieniężne niedostarczonej a- 
prowizacji w roku gospodarczym 1919/21 (wedle 
zalączonego wykazu), Różnice między ceną placoną 
przez pracowników kolejowych za państwową apro- 
wizację, a ceną targową określi wysokość jednost- 
kową ekwiwalentu. 

8) Pracownicy kolejowi otrzymują vod , Rządu 
artykuły koniecjne do życia po. cenach zastosowa- 
nych da obecnych płac, w _ ilości wystarczającej 
pracownikom i ich rodzinom, 

Artykuły te są: mąka, cukier, tluszcze, karto- 


fle, opał, odzież i obuwie, Różnicę między ceną za- 


kupna a sprzedaży pokrywa Skarb Państwa. W go- 
spodarce zakupu i sprzedeży, ustalaniu cen, wy- 
zmaczaniu ilości, dokonywaniu rozdziału wezmą u- 
dział w połowie reprezentanci Z. Z. K. i Central 
nego Związko Spółdzielni pracowników  kolejo- 
wych, a w połowie reprezentanci Rządu. 

W razie niedostarczenia przepisanej ilości, 
Rząd wypłaci kolejarzom pełny ekwiwalent. OF'- 
czenia zakończone będę każdomiesęcznie. 

4) Utrzymanie nadal w całej pełni dotychcza- 
sowych urlopów. dła pracowników R | pra- 


kolejowych, 

Delegaci ‘otrzymali odpowiedź na złożone 
memorjały, że natychmiast niesione będą 
pa „Radę Ministrów, zwołaną wprawdzie w in- 

awie. Odpowiedź Rady Min: strów na- 
stępi ezwłocznie, w ciągu najbliższych dni. 

(Dokładność sprawozdania wymaga rela- 
cji o zachowaniu się „Czerwonej Frakcji“ przy 
obradach nad wnioskiem tow. Kuryłowicza 0 
praenioaió robotnikom z Górnego Śląska > wy” 
podziwu i czci za bohaterską og 
TAR w imieniu „Czerwonej Frakcji" 


brał Grochulski, oświadczając, że dzięki P. p. 
wielkiego 


S. leje się krew robotnicza w walce 
kapitału niemieckiego z imporjalizmem pol- 
skim. 


Pusty ten frazes spotkał należytą odpra- 
wę w przemówieniu Kuryłowiewa, który przy- 


pomniał Zjazdowi jak to komuniści niemieccy * 
doszli, do porozumienia ze swoim rządem, a 


na Śląsku polała się krew robotnika polskie- 
go. Komuniści przesądzili los Śląska: lud ślą” 
ski oddać chcą na pastwę imperjalizmu nie- 
mieck:ego: 

Po załatwieniu sprawy osobistej Przewor- 
skięga następuje przemówienie. AE" PIĄ 
cego, tow. Moraczewskego, który w krótkich i 
szczerych slowach żegna. intoaując 

„wawer 
Delegaci ze śpiewem puszczają salę. 

Cześć ich jednak pozostaje na sali, są to 
komuniści, którzy z Łańcuckim na czele obra- 
dują dalej. Było tam podobno dużo „rewolu- 
cyjnych** mów .i przysiąg. 

W czasie zjazdu odbyło się parę zgroma- 
dzeń bloku bezpartyjnego. 

Na wczorajszem posiedzeniu Zarządu GI6- 
wnego ukonstytuował się Wydział Wykonaw- 
czy Z. Z. K. 

Na prezesa Zw. został obrany Kuryłowies, 


2 


na. wice-przewodniczących; Nakonieczny, Mo- : 


zastępcę pb EE - Sucharski, 

'Na członków W. W.: Fr. aoii, 
jewski,  Kozłowsk:, Stążowski, 
Jan Jeż, Karol Koza i Tipoa, ae 


Kronika sej mowa. 


INTERPEBACJA 


posłów Dobrowolskiego i Smalikewskiógo oraz 
tow, do PP. Ministrów Sprawiedliwości £ Oświcce- 


-nia Publicznego w sprawię gorszącego przowloka- 
nia dochodzenia przeciwko nadużyciom tnspektora - 


' sakolnego, P. Janiszewskiego, na okręg sólechi. 


py oh swego zakresu działania, fako też na 
terenie miejsęowych spraw aprowizacyjnych. Se 
kretarm inspektoratu szkolnego, p. Krajewski, za- 
rzuty te słormułował Av: kilku pismach, zarówno do 
ministerjum: 


AE nadużyć. 

Powszechne zdziwienie 6 podniecenie opinft 
publicznej wywołuje sposób załatwiania $ prowa" 
czenia tej sprawy'w sądzie, Początkowo „przeka- 
pano dochodzenie p. Karioremu, sędziemu z Grójca. 
Po kilkurtygouniowem dochodzeniu odebrano ją 4 
przekazano sędziemie do szczególnych spraw, p. Ja 
worowskiemu, który znów odłał ją swemu następ” 
cy. l tak z rąk do rąk sprawa przechodzi, a ogólna 
opinia dłomaczy sobie to tym, słusznie czy niesli- 
sunie, że działają tu postronne wplywy: polityczne, 


gotowe kosztem dobra publicznego całować jed- 


nostkę szkodliwą 

Władze zonc nie spełniają znów swego obo” 
wiążku  administracyjnego, uzależniając swą decy- 
zję od wynika śledztwa, kiávago ioga pálca 
si doczekać się nie mogą. À 

Podpisani zapytują: os. oi . 

1) Co.p. minister sprawiedliwości zaoierza = 
czynić, ażeby skrócić tendencyjne widocznie prze- 
wlekanie dochodzenia? 


Nr. 209. 


2) Czy p. minister oświecenia gotów jest uznal, 
że w takich warunkach dalsze piastowanie urzędu 
inspektorskiego przez p. Janiszewskiego w Grójcu 
wygląda na prowokowanie opinji publicznej, t any 
gotów jest p. Janiszewskiego z Gnójca usunąć w in” 
teresie szkolnictwa i stworzenia normalnych warun- 
ków pracy nauczycielstwa szkół powszechnych te” 
go powiatu? ` 


Mronika polityczna: 


Ministerjum Pracy i Opieki Społecznej 
komunikuje: 

Minister Pracy i Opieki Społecznej, p. 
Ludwik Darowski, po powrocie z Zaglękia 
Dąbrowskiego, wyjechal w dniu wczorajszym 
do Baranowicz, razem z p. Stanisławam Kor- 
sakiem, prezesem komisji mieszanej repa- 
trjacyjnej w sprawach, związanych z repatrja- 
cją jeńców i uchodźców, którzy, przybywająa 
z Rosji, zatrzymują się na eiapie emigracyj- 
nym w. Baranowiczach, 

Na Ministerjum Pracy i Opieki Społecznej 
spoczywa obowiązek zaopiekowania się tymi 
hxiźmi, udzielenia im najpierwszej pomocy, 
skierowania do siedzib rodzinnych i wyszułka- 
nią pracy, 

Panu ministrowi towarzyszą: Wicedynelk- 

tor Urzędu  Emigracyinego, p. Mieczysław 
„a | Kociewie i radca prawny, p. Janusz Pierz- 


Rada ministrów pa ERA” "5 b, m. 


zajmowała się sprawą akcji ratunkowej dle 


Resji. Upoważniono ministra spraw zagranicz: 
nych dc zgłoszenia współdziałania Rzeczypo- 
spclitej w ewentualnej sekcji międzynarodo- 
wej pomocy dla ludności Rosji, dotkniętej gło- 
dem i epidemjami, w szczególności do spól- 
działania w akcji zorganizowanej przez Hoo. 
vera. 

Pozatem Rada ministrów obradowała po- 
nownie nad sprawą Górnego Śląska Reszta. 
PAEAS PAEA RR" A 

wp oraz sprawom 
mera. 


okazji święta serbskiego dm. 13 
np e A i E 
ciem regentem królestwa S. H. S, nastąpiła wymia- 
na 


Kierownikiem IP urzędu pasporto- 
wego w Krakowie został mianowany konsul Alfred 
Schwimnel. Urząd pasportowy w.Krakowie będzie 
zamieniony w konsulat. Zamierzone jest równień 
rozszerzenie dotychczasowej roprezenmiacji austrjag- _ 
gygy yk? ść | 


ara m 1 Tw. Cederen — 


Otrzymaliśmy kopię listu, wysłanego do p. pre- 
umo 


"W. paeh OA S sę «dów 
o tem, że Komitet ekonomiczny przy Radzie mini- 
strów upoważnił p. ministra poczt i telegrałów de 
zawarcia umowy z Towarzystwem Cedergren o t= 
tworzenie Spółki MEDI Bogena 


eh. i 
, Pracowałem w dziedzinie tedhñiki teletonita; 
nej przeszło 20 lat, zbudowałem sieś telefonów dwa 
razy więlcgzą od warszawskiej i ma zasadzie wielo” 
r doświadczenia kategorycznie twierdzę, %6 
budowa sieci warszawskiej mogła kosztować a : 
wyżej 12 milionów koron szwedzkich i że warunki 
wygasłego kontraktu koncesyjnego nie dają Towa- 
rzystwu Cedergren prawa do reflektowania nawet 
o taką sumę, t 
Suma wydatków na budowę, jaka yaro pa 
ksiąńkach rachunkowych Towarzystwa i jaka sta- 
nowiła podstawę do określenia sumy 22 miljonów 
korom, mię jest redną; można bardzo łatwo wyłka- 
zać, w jaki sposób t dla jakiego celi rostała ona 
sztuornie powiększoną. 
Jestem przekonany, że zbyt wygórowana 000 
na sieci Została przyjęta przez czynniki 
tylko wskutek niedostatecznej znajomości kosztów 
urządzeń telefonicznych większych wymiarów; wo- 
bec ogromnej straty, jaką może ponieść skarb pañ- 
stwa przea vamierzone ralatwienie sprawy, uwa- 
SE = aT A 
wyższem Pana 
L. Tolłoezko. 


wora, 4.8 seri 10 z 


inio Sotarn de Matron 


W dniu 4 b. m. zmarł w Warszawie tragi- 
czną śmiercią ob. Zbigniew Szturm de Sztrem.. 
Zmarły od najwcześniejszych lat szkol- 
nych brał udział w organizacjach społecznych . 
młodzieży, a z wybuchem wojny uczestniczył 
w ruchu wotnościowym i niepodległościowym, 
Jako członek. P, O. W., od r. 1917 był czynny 
na Ukrainie, poczem, po utworzeniu armji 
polskiej, — w oddziałach regularnych. Ostat- 
nio, jako podchorąży pracował w Technice: 
Oras Lotnego W. P. 


anih 


Ńr. 209 


g „ROBOTNIK sabota; B dierpnia I0 r. s 


WYDZIAŁ ZAOPATRYWANIA MAG. m. st. WARSZAWY 


podaje do wiadomości pp. kupców, którym wj przyznane prawo sprzedaży cukru, 
że mogą się zgłosić do Centrali = Kredytowa 2 (pokój 11) po odbiór dyspozycji ną 
cukier w następującym porządku: 4 


od A do G włącznie dn. 6 sierpnia 


FALLE » "2. BBE" 
D N » S » n 9 n 
T 1099 n 10 » 


z inicjatywy niemieckiego urzędu spraw zagranicz 
mych mieli się udać na Górny Śląsk, nie otrzymał 
wia ha wyjazd od Komisii międzysojuszniczej. 

— W okolicach Katowic palą się lasy na wiel- 


Sprawa Śląska. 


DOKOLA POSIEDZENIA RADY  NAJWYŻ- 


epn 
aryż, 4 sierpnia. 
(P. A. T.) (Wied. B. 0 „Petit Pari- 
sien* donosi że pierwsza posiedzenie Rady 
Najwyższej rozpocznie się w poniedziałek o 
godz. 11-ej przed poludniem na Quai d'Orsay. 
WYJAZD DELEGACJI.. .. 


Rzym, 5 sierpnia. 
(P. A. T.). Radjo. Bonomi i Delia Toretta 
wyjeżdżają w sobotę do Paryża, aby uczestni- / 
czyć w obradach Rady Najwyższej. 
Lyon, 6 sierpnia. 
(P. A. T). Radjo. W niedzielę nano. wy- 
jeżdża z Londynu do Paryża delegacia angiel- - 
ska na konferencję Rady Najwyższej. . . 
AMBASADOROWIE FRANCUSCY NA RA- 
DZIE NAJWYŻSZEJ. | 
Berlin, 5 sierpnia. 
(B E.). D. 4 b. m. ambasador francuski 
Laurent wyjechal z Berlina, Wyjazd jego stoi 
w związku z bliską decyzją w sprawie Gór- 
nego Śląska. Oprócz ambasadora Laurent, we- 
śmie również udzial w posiedzeniach Rady 
Najwyższej, bez prawa glosu, ambasador frap- 
cuski w. Londynie. Saint-Aulaire. Według 
wiadomości nadeszłych do Berlina, posiedze- 
nie Rady Najwyższej odbędzie się w ponie- 
działek o godz 11 rang. 
UDZIAŁ z. W POSIEDZENIU. 
Paryż, 6 sierpnia. 

ME. i A. T): Havas. „Petit Parisien“ donosi 
z Londynu, że ambasador jamoński otrzymał 
od rządu o zaproszenie do wzięcia 
udziału w posiedzeniach Rady Najwyższej. 

PROGRAM OBRAD RADY NAJWYŻSZEJ. 
Paryż, 5 sierjpnia. 
(E. E) z. zaproponowal sprzytmie- 
rzonym, aby, Rada Najwyższa ograniczyła się , 
do kwestii zasadniczych w przedłożonym. jej 
materiale, chodzi bowiem o uniknięcie przed- 
łużenia obrad, Możliwe jest współdziałanie 
Stanów Zjednoczonych w obradach i postano- 
wieniach Rady Najwyższej. 
SPRZEKSY WIE POGLĄDÓW W KOMISJI 
EKSPERTÓW. 
Paryż, 5 sierpnia. 
(P. AL T.). Havas, Partinax pisze w „Echo 
de Panic że w kwestji podziału Górnego Ślą- 
ska rzeczoznawey, państw sprzymierzonych są 
dalekimi od porozumienia. Zdaje się, że an- 
gielscy rzeczoznawcy, którzy pragną Niemcom 
przyznać cały obszar przemysłowy, nie chcą 
woale uwzględnić stosunku głosów, oddanych 
APEL KANCLERZA WIRTHA. 


1% ws 


przy swem słusznem prawie do GÓRczo Gąski, . 
Życząc sobie w interesie utrzymania pokoju,jak- 
najlepszych stosunków z sąsiadem polskim, a w 
interesie ludzkości nawet rozwoju mlodego Pań- ` 
stwa Polskiego — Niemey „przyznają nieznacznym 
mniejszościom polskim talta samą swobodę, jakiej 
żądają dla wiele liczniejszej mniejszości miemiec- . 


protestują Niemcy przeciwko. takiemu uregulowar 
niu sprawy górnośląskiej, które wzmogłoby szowi- 
nizm obu stron, czyniąc z Górnego Śląska nigdy 
nie wygasające zarzewie coraz mowych zaburzeń. 


MACHINACJA Paa EMIECE 


SB. Kodopa 
oba z Polski i piwo na 
Gda Śląsk. oraz SEARES masowemu N0- 
poiskidh. 
KAPITALISCI ANGIELSCY. NA G. ŚLĄSKU. 
Bytom, 5 sierpnia. 

(E. E.), „Wegweiser“ donosi, iż 'kapitali- 
ŝi angielscy prowadzą rokowańtia 0 nabycie 
kopalni. g Maitin w Ohwalowicach, 
Powiecie rybnickim. 
ane FRANCUSKA W DRODZE NA 
H GÓRNY ŚLĄSK. 

E i- Ludwigshaten, 5 sierpnia. 

(E. E). Eae, tu artylerja francuska, 
Przeznaczona na ny Śląsk. 

WIEŚCI Z posie ŚLĄSKA. 

ia Z-dniem 4 sierpnia komisja międzysojusz- 
tieza zamknęła gramicę dla samochodów _ś$iężawo= | 
i osobowych. 


"ych i 


Z8 


kich przestrzeniach, Dotychczas nie zdołano stłu- 
mić pożaru, Donoszą również z Mikulczyc, że spło- 


nęło tam 40 morgów lasu 


Telegramy. 
Strajk generalny W. Gdańsku. 


REPRESJE, 
Gdańsk, 5 sierpnia. 
(P. A. T.). Z wielu przedsiębiorstw pań- 


stwowych i prywatnych wydalono eały szereg 
robotników za udział we wczorajszym strajku. 


POSTĘPOWANIE WŁADZ GDAŃSKICH. 
(P. A. T.). 


Gdańsk, 5 sierpnia. 
„Danziger Arbeiter Zeitung“ 
donosi, że chcąc sobie zapewnić pomoc w wal- 
| ce przeciw robotnikom, senat wolnego miasta 
z Nie- 
miec, mianowicie oddziały  Sicherheltswehry 
niemieckiej z Królewca, Kwidzyna oraz ż Lem- 
Przez ten krok 
dopuścił się senat gdański złamania traktatu 
wersalskiego. Na dzisiejszem posiedzeniu kon- 
wentu seniorów poseł Man potwierdzi? w cało- , 


Gdańska sprowadził posiłki wojskow 


borku na Pomorzu Pruskiem. 


śc, to doniesienie. Równocześnie stwierdza 
„Danz: Arb. Zeitung“, że senat gdański, chcąc 
zrzucić z siebie odpowiedzialność i ułatwić só- 
bie sytuację, rozpowszechnia bezpośrednio i 


pośrednio wiadomość, iż całą akcję robotni- 
ków gdańskich wywołała Polska, która prze- 


kupiła komunistów gdańskich oelem opanowa- 
na Gdańska przez wywołanie rozruchów. 


USANKCJONOWANIE UWIĘZIENIA 
s + SŁÓW, 
5 sierpnia 


| Gdańsk, 

(P. A, T.). Sędzia śledczy wydał dziś ©- 
ficjalny rozkaz aresztowania posłów komuni- 
stycznych Rana i Schmidta, przez co zostało 
zatwierdzone wczorajsze aresztowanie ich w 


czasie posiedzenia parlamentu. 
OŚWIADCZENIE PREZYDENTA SEJMU, 


Gdańsk, 5 sierpnia, 
(P. AST}. Na dzisiejszem posiedzeniu Sejmm 


gdańskiego przewodniczący, nawiązując do weno- 
| rajszych zajść w Sejmie, oświadczył, że według je- 


go zdania, tylko jemu przysługiwało prawo dyspo- 


„nowania policją w gmachu sejmowym, Oświadcze- 


nie,to wywołało wśród czolnków senatu bardzo nie. 


miłe wrażenie, albowiem prezydent okazał tem, że 


nie solidaryzuje się z wczorajszem wystąpieniem 
senatora Schummera, Po oświadczeniu prezyden- 
ta posiedzenie„odroczono do jutra rana, Na pierw- 
szym punkcie porządku "dziennego zmajdnje się 


| wniosek ragły socjalistów w sprawie  natychmia- 
stowego uwolnienia aresztowanych wczoraj dwóch | 


slóm sompni 


STEEN | 


Sh WYROKI w SPRAWIE wów NAD- 


NIEMEŃSKICH 


„Str (adniemeńskich *. 
-oskarżonych skazano: 2 na dożywotnie 
ciężkie roboty, 2 na 80 lat, 2 na 20 lat j 2-ch 
na 10 lat ciężkich robót. Zaznaczyć należy, że 
2-ch, ostatnich skazano bez żadnych dowodów. 


i | Nawet prokurator stwierdził, że co do mich 


niema żadnych danych w oskarżenin, 


1 Rosii $owietkiej 


KLĘSKA GŁODOWA. 
- Berlin, 5 sierpnia. 
(E. E.). Z Kopenhagi donoszą, że według 
nadeszłych tam dzienników bolszewickich, po- 
łożenie w Rosji sowieckiej pogarsza się-z każ- 
dym dniem. Rząd bolszewicki wytęża wszyst 


i 


| kie siły, aby zbliżające. się do Moskwy masy , 
głodnych mie zostały wpuszczone do miasta, |. 


które jest otoczone silnym e fu pen wojsk 
czerwonych. f: 


SPRAWA WIĘZIONYCH OBYWATELI AME- 
RYKANSKICH. 


Waszygton, 4 sierpnia. 
(P. A, c) (Wied, B. Kor.). Urzędowy ko- 
mumikat sowiecki stwierdza, że wszyscy ame- ` 
rykańscy obywatele zostali już uwolnieni, Ko- 


mumikat nie mówi jednak, gdzie i kiedy przeć“ i 


szli oni granicę, 
0 POMOC DLA ROSJL 
Paryż, 6 sierpnia. 
(P. A, T.). (Havas). Dzienniki wyrażają się a 
uznaniem o propozycji Brianda postawienia na po- 
rządku, dziennym Rady Najwyższej sprawy dostar- 
czenia żywności dla Rosji. Prasa że 
sprawa ma charalcier czysto humanitarny | zazna- 
cza przytem, iż powinny być podjęte wszelkie za- 
mądzenia, ażeby uniemożliwić Komizarzom tudo- 


PO- 


= 


` płomieniach. 
dał aa: zenera zał Rona ga Gr Gire em Ati: | 


aaps w Ica SOA, Al. 


wym nozdział tej żywności 'wyłącmie ma „korzyść 
komumistów, 
DENACJONALIZACJA, 
Moskwa, 4 sierpnia, 

(P. A, T.) (Wied, B. Kor.), Rada komisa- 
rzy ludowych ogłosiła postanowienię o otwar- 
ciu i prowadzeniu ruchu handlowego i o nad- 
zorze nad nim, Wszyscy obywatele mają pra- 


wo zajmować się handlem produktów rolnych 
ysłowych. * 


i towarów przem: 


-Rokowania angielsto- irlandzkie. 


PRZYJĘCIE PROPOZYCJI ANGIELSKICH. 
Londyn, 4 sierpnia. 

(P. A. T). AEE: Comp.). „Daily Mail* 
donosi z Du Na konferencji przywód- 
ców! sinnfelnistów z de Valerą przyjęto układ 
zaproponowany przeż Lloyd George'a, óraz 
upoważniono de sko do prowadzenia dal- 
szych rokowań: 


konferencja w sirawię rozbrojenia 


TERMIN KONFERENCJI. 
| Waszyngton, 5 sierpnia. 
(P. A. T.)-- (Havas). Rząd angielski za- 
wiądomił rząd amerykański, że godzi się na 
termin 11 lisiopada jako dzień zebrania się 
konterencji rozbrojenia. 


PRZEDSTAWICIELE ANGLII NA KONFE- 


RENCJĘ WASZYNGTOŃSKĄ. 
Londyn, 5 sierpnia. 
- (E. E). [W skład przedstawicielstwa An- 
giji na konferencji Waszyngtońskiej wejdą nie 
tylko dyplomaci lecz i rzetzoznawcy wojsko- 
wi, marynarki, ekonomiści oraz przedstawicie- 
le wielkiego przemysłu. 
ZASTRZEŻENIA ANGLIKÓW, 
Peldhu, 5 sierpnia, 
(P. A. T.). (Radjo). Sekretarz stanu de- 
partamentu marynarki oświsdczył, że ostatnie 
zarządzenia floty angielskiej nie mają żadnego 
związku z przyszłą konferencją  waszyngtoń- 
ską. Anglja nie przystąpi do żadnej akcji w 
kierunku rozbrojenia, dopóki konferencja nie 
poweźmie konkretnej decyzji w kwestji ogra- 
nięzenia zbrojeń i dopóki Anglia nie będzie 
miała pod tym względem dostatecznych gwa- 
rancji ze strony: innych mocarstw. 
NOWY PROJEKT. 
Londyn, 5 sierpnia, 
(E. E.). Korespondent „Timesa“ donosi 
że Anglja wysunęła myśl zwołania przedwstę- 
pnej konferencji Anglji, Włoch i Francji przed 
właściwą konferencją w sprawie rozbrojenia, 
mającą s ę odbyć w Waszyngtonie. 


Powitanie w Maroti, 


Madryt, 5 sierpnia. 
(PA. T). Havas. Dzienmiki donoszą, że, 
według komunikatów lotników, Kashab ak ak 


x 


(P. A, T.). toki imar ia adhiran 
czeniu Zeluan : przez wojska 


, tr 
bylcy züszezyli i splądrowali Pole lotnicze E 


kobócióć 00. Franciszkanów. 


> islomógci:taleńratięzne. 


— Poseł łotewski w Moskwie wręczył Czicze- 
zo aaia DA onida ddotkckiiNEki Prez Ro- 


o Pyre, 
14.855.000 funtów eF ah budowy no- 


Izba Gmin. przyjęła kredyt 


wych olgrętów 

— Stinnes ożywioną działalność w Ti- 
djach Wschodnich, kał AŻ „Rhein El- 
be Union“ i „Stinnes Schuckerf  Organisation* 
znajdujące się niemal całkowicie w jego nękach, 
założyły mowe w Indjach Holenderskich. 
Pozatem rozpoczyna on w lndjach budowę dowej 
fabryki wagonów, 


chr zacz 
' Layi parti © 


perokutyta 0. E. R. W poniedziałek 4-8 6. 
m. 0 godz, 6 wiecz, odbędzie się posiedzenie eze- 


||mtywy w olalu" 0. K. R., AL. Jerozolimskie 06. 


a GOD, ace ga | 


Dzielni 
ea Praska, W tedzigłck ð, 6 b. 
gołą, 7 wieca. odbędzie Się, mh 


| dzielnicowego w lokalu przy ul. Brokowej 29. 


(Dzielnica Powiśle, W poniedzialek à. 8 m, 
o godz, 7 wiecz., odbędzie się posiedzenie Komi- 
tetu dzielnicowego: w lokalu przy ul. Solec 68. 

« Dzielnica Powązki, W poniedziałek d, 8 b. m. 
o godz. 6, m. 30 więcz, odbędzie się posiedzenie 


Komitetu dzielnicowego w lokalu przy file Olgos "i 


wej ns, 30 m, 16. 
Dzielnica Wola - Czyste, W zonledsiałck, 4, 8 


= 


b. m. o godz. 7 wiecz. odbędnie się posiedzenie Ko- 
mitetu dzielnicowego, w lokalu przy ul. Wolskiej 
ur, 44 


duoh zawodowy © 


Z Komisji Centr. Zw, zaw. 


Do Zarządów oddziałów Związków zawodowych. . 
Wobec protestów Związków zawodowych: me- . 
bo- 


talowego (oddział Leszno 53), gastronomiczno - 
telowego, przemysłu spożywczego, dozorców domo- 
wych, pracowników miejskich, robotników rolnych, 


Wschodnia, iż na konferencji zarządów oddziałów . 
Związków zawodowych w d. 15 lipca n b, niektóre 
maa zawodowe były reprszentowane 

ie do swej faktycznej liczebności.) jak up. 
Związek kolejarzy, Koło I-sze, które liczy taktyce- 
nie 2.100 członków, zaś przez Zarząd Główny zosta- 
ło podane 5.945, Związek budowlany, któremu 
przyznano 3,000 członków, w rzeczywistości zaś w 


27 oddziałach posiada 2.003 cz}, że wskutek tego 


opimja konferencji była stałszowana, 

Komisja Centralna Związków zawodowych e 
Polsoe, zgodnie z $ 18 regulaminu Rad zawodo- 
wych, (postanowiła zwclać powtómie konferencją 
Zarządów oddziałów Związków mawodowych na 
dzień 9 sierpnia) (wtorek), punktualnie o goda 7 
wiecz,, do lokalu Związku metalowców, Leszno 58. 

Komunókując powyższe, Sekretariat i 
Centralnej wzywa wszystkie zarządy Fu 
Związków zawodowych, by na wyżej wymienioną 
konferencje wydelegowały swego przedstawiciel 
z odpowiednim mandatem. kz 

Na porządku dziennym: 1) Zagajenie 4 wybór - 
prezydjum. 2) Przyjęcie regulaminu Rady zawo” 
dowej. 8) Wybór Rady zawodowej, 4) Stanowisko 

Warszawy wobec klęski głodowej w 
Rosji. 5) Wolne wnioski, 
Baczność! Koło piekarzy P. P, S, W niedzielą 


dnia 7 sierpnia, o goda. 10 rano odbędzie się wal- 


ne zebranie piekarzy P, P. S. w sprawie bardzo 
ważnej, Prosimy wszystkich członków o punktuał- 
ne przybycie do lokalu, ul. Chłodna 41. 


Listy do Redakcji. 


Szanowny Towarzysz Redaktorze! 
„Gazeta Poranna 2 grosze“ z dn. 22 lipca (Nm. 


. 


, 


198) zamieściła artykuł pod tyt. „Nikczemna agita- ` 


cja”, który brzmi, jak następuje: „Pracownicy jede . 
nej z większych Ärm krawieckich w śródmieściu 
przed kilku dniami, sgodziwszy się na nowa Wê- 
runigi płacy, pod wpływem nikczemnej agitacji, ta-, 
żądali podniesienia dniówki do 1,500 mk. dziennie, 
t ij o 1667 proc, więcej, niż głosiły” postawione 
przez Zw. zawodowy warunki (1,380 mk. dziennie). 
Właściciel, mając obecnie dużo bardzo pbważnych 
zamówień, zmuszony był przystać na mową pod- 
wyżkę', 

W. odpowiedzi na ten artykuł, pracownicy wy" 
żej wspomnianych firm oświadczają, że © ile tu bye 
ła jakaś nikczemność, lub chęć wyzysku, to tylko ; 


| ze strony właścicieli tych firm, którzy wszelkimk 


sposobami uchylałi się òd zapłacenia 45-ciu procen- 
„we podwyżki do płaconych poprzednio cen, sw, 
_chwalonej przez og6! właścicieli pie: 

firm krawieckich. Pracownicy, nie mając innego. 
wyjścia, zmuszeni zostali do przerwania chwilowo 
pracy, co rzeczywiście zmusiło właścicieli do Tae 
-došóuczynienia słusznych żądań pracowników. 


Krawiea, o 
E ’ 


Mie gospodarcze, i 
Notowania gieldy warszawskiej, 5 


Dolary St. Zjedn, (tranzakcjej 1990, (ore 
daż) 1990, (isupno) 1930, 
Frenki 


Zakaz przywozu niektórych towarów do Angliji, 


g | nadesłanego przez Komsu- 
la Borek = Menata rząd amgielski de 


Fkretem z dia 3 czorwca r. b. opartym na ustawie 
o zwalczaniu chorób zzkażnych wśród zwierząt, m- 
bronił przywozić z Polski do Wielkiej Brytemji ma- 
stępujące artykuły: skóry surowe, skóry futrzane, 


| kopyta wraz z maczka w kopyt, rogi wraz e maem- 


ka rogową, kości wraz z maaka kostną, sieróć, 
krew tOnnies ww postit mauia, wokas | 
PSS 


Dr. Abramski 


Choroby skóry, weneryczne, płciowe. Roentgen’ 
Marszałkowska 118, Ai, 10861, ód 
Panie 1— s 


15000 mk. nagrody. . 


z dn. 4 na 5 w pocią 
pos owa do za dle w p m 
dziale | klasy. dosiada mi zaginiona ec 

onkowa (rachunkowa), która 

wartości nie przedstawia. Łaskawy zna „A 
pane za powyższą RA zwrócić pod ad 
Ch. Cukierman — Praga, Targowa 33 m. PAR 
lefon 127-95. 


Kr onika. 


STAN POGODY 
“(wedtug damych Państw, Tustytutu Mocna, | 
"Temperatura najwyższa Ry wczoraj 
Warszawie 20.5, najniższa 12.8 j G pr 
Przewidywany przebieg pogody w dniu da 
siejszym: Dość pogodnie, cieplo, wiatry z sd 


Zgubione dokumenty, W redakcji „Robot: 
dokumenty 


kolejarzy: Koło nowo - brudnowskie i Warszaw" 
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6 „ROBOTNIK“ sobota, 6 sierpnia 1021 r. ni 
a o EZ EO Z O ZZ Z ZE AKA , - 


PS 


Wzrost kosztów utrzymania, Komisja dla ba- 
dania wzrostu kosztów utrzymania, złożoma z przed. 
stawicieli rządu, organizacji przemysłowców i of- 
ganizacji robońmiczych, na posiedzeniu swem w 
dniu 5 sierpnia 1921 r, ustaliła, %% w miesiącu 
lipcu w porównaniu z miesiącem czerwoam 1921 r., 
koszty utrzymania rodziny pracowniczej, złożonej 
a 4-ch osób, nieotrzymujących deputatu, zwiększy- 
ły się o 26.88 proc, 


Z Wydziału Zaopatrywania, Wydział Zaopatrye 
wania przy magistracie m, Warszawy komumikuje: 


„Z uwagi, że wskutek zastoju w przemyśle w ma- 


ju i czerwcu r. b, nagromadziły się w kopalsiach 
dość zmaczne ilości węgla drobnego gatunku, Pań- 
stwowy Urząd (Węglowy podał za pośrednictwem 
prasy do wiadomości ogólu, iż węgiel ten może być 
przez potrzebujących nabywamy w dowolnych ilo- 
ściach. A ponieważ w tymże czasie i Wydział Zao- 
patrywania otrzymał dość duże ilości tego węgla, 
wskutek czego wszystkie składy i magazyny zosta- 
ły nim zapelnione, Wydział Zaopatrywania postano- 
wil sprzedać go. zakładom przemysłowym tudzież 
swpim koncesjonarjuszom: na wolną rękę bez ogna- 
niczenia 

= Wobec powyższego nie może tu być mowy o 


| |Jakichkolwiekbądź nadużyciach ze strony urzędni- 


ków Wydziału Zexprirywania, jak to p. Komisarz 


. Ministerium Aprowizacji w swym komunikacie, o- 


głoszonym ww pismach z dn, 3 b, ma podaje 


. Cena bułki drobno tartej, Wprowadzona do 
sprzedaży w sklepach miejskich bułka tarta sprze- 
dawana jest w Gomolnych ilościach po cenie mk, 
80 za funt, i 


' c Nasze telefony, Coraz częściej słychać zewsząd 
narzekania abonentów telefonów na skandaliczną 
obsługę tych telefonów, W ciągu dnia trzeba eze- 
kać 1 do 3 minut, a często i diwżej, aż raczy się o- 
dezwać telefonistka, Abonenci, korzystający z tele- 
fonów w nocy, muszą się uzbroić w cierpliwość, 
gdyż czekanie ma połaczenie 5 minut mależy do 
rzadkości, Niedawno kierownik jednej z instytneji 
państwowych, chcąc korzystać z teleforu około pół- 
nocy, musiał oczekiwać na odezwanie się telefo- 


„nistki aż 27 minet, Na wniesiona w tej sprawie 


skargę do neczelmiezki p. Rościszewskiej, ta cówiad- 
czyła, że jest bezradna i nic na to nie może pomóc, 
Również często abonemc! marzeksją na lelkceważe- 
nie i ordynarne traktowanie ich przez telefomistki, 
Zarząd telefonów powinien wreszcie wejrzeć w te 
sprawy i, doprowadzić chociaż do takiego stanu 
obsługę telefonów, jska była przed wojną, Wszełk 
Y „zęsto szybkie połączenie , telefoniczne _ może 
pfzyczynić się do uratowania życia ludzkiegą w 
razie jakiegoś wypadku, schwytsmia bandrtów mb 
morderców — w razie napadu „rabutikowego, szyb- 
ike ugaszenie ognia w razie pożamu i t, d. i i d, 


W rocznicę stracenja Traugutta. Wczoraj - 
10 rano na stokach Cytadeli odbyłą się delcie - 
oczystość, „związemą z rocznicą stracenia naczelni- 
ta Traugiltta, Po mszy, odprawionej przez ks, bis- 
tupa Galla, odbyła się dekoracja krzyżami walecz- 


Biuro Targów Wschodnich 
» U w 
s LLJ ” 


WYPRZE 


88 M 


+ y 
ZAC AE TA C A IE 


Redaktor naczelny dr. Feliks Perk 


| Sargi Wschodnie 


. Zgłoszenia przyjmują do dnia 8 sierpnia 1921: 


„Reklama Polska, „Wawśćć, „Komispołć, „Polski Glob, „„Prontać, „Polbali, 
3 „Polski Lloyd‘ oraz ich wszystkie oddziały. j 


< Wszelkich informacji, w sprawach transportowych, cłowych i importowych udziela 
BIURO TRANS PORTONE „TARGÓW WSCHODNICH" Lwów, plac Halicki 15, 
reprezentowanę przez towarzystwa transportowe „Polski Glob'*, Polski Lloyd" i „Pronta“: 


„W czasie trwania „Targów“ odbędzie się międzynarodowy. konkurs orki parowej i mo- 
torowej, organizowany przez firmę „Pion“ we Lwowie, która też przyjmuje zgłoszenia. 


A 


B-cia ZANDER 


Red. odpowiedzialny 


; mych 10<żu weteranów r. 1868, towarzyszów wpol 
į pracy straconego Naczelnika, Następnie przedeti- 


| lowały przed Naczelnikiem Państwa oddziały gar- | 


; nizonu warszawskiego — piechota, artylerja È kar 
| waierja, 
Odzraczewia otrzymali: Manjan. Dubiecki, Be- 
i nedykt Dybowski, Wojciech Biechoński, Henryk 
Wierciński, tow, Bolesław Limanowski, Leon Sy- 
roczyński, /Włacysław  Zapałowski, Aleksander 
Kraushar, Wacław Lasocki, 


Odsłonięcie tablicy pamiątkowej ku ci R. 
Traugutta, Dziś, 6-go sierpria o godz, 12 w potu- 
dnie w Alei 3-go Maja przy wiadukcie mostu Po- 
niatowskiego zostanie odsłonięta talblica pamiątko- 
wa ufundowana przecz „I-szą Kompamję Kadrową” 
ku czci dykiatora Romvalca Traugutta. Uroczystość 
zaszczyci swą obecnościę Naczelnik Państwa. 


Wiec delegacji wileńskiej, We wtorek, d 9 
b. m. o godz, 8 wiecz, odbędzie się w sali Rady 
miejskiej w Ratuszu wiec informacyjny delegroji 
wileńskiej, ra którym przemawiać będą, między 
innymi pp. Parczewski i Studnicki 


Kwesta Pogotowia, (Rozpoczęta przed kilku 
dniami i mająca trwać przez cały miesiac sierpień 
kwesta na Two doraźnej pomocy lekarskiej (Pogo- 
towie Ratumkowe) rozwija cię bardzo pomyćmie, 
Delegaci, upoważnieni do zapisywania człcwków, 
we wszystkich prawie wypadkach są chętnie przyj- 
mowani, a nadto nowozapisvjacy się człontzowie 
agitują wśród krewnych i znajomych i zniewalają 
do zapisywania się do Pogotowia, Na członków 
przyjmowani są wszyscy bez różnicy wyzmamia i na- 
rodowości, Ale. znalszło stę jednak kiku zamoż- 
mych mieszkańców stoliey, którzy z zimną kmwią, 


mi Pogotowia, W łonie grona sympatyków Pogo- 
towia powstał projekt. aby na przygz'ość w razie 
powtórnej odmowy tych lub itmych panów, podać 
ich nazwiska do publicznej wiadomości, 


Z Polskiego T-wa Czerwonego Krzyża, Polskie 
T-wo: Czerwonego Krzyża podaje do wiadomości, 
iż ma 5 miejsc dla rodzących w instytucie „Mater- 
nite“ przy ul. Hożej Nr. 74, Opleta za nonmalny 
poród z opieką lelkamską i utrzymaniem 800 mk. 
dziennie, Kandydatki mosa się zgłasaać do lekar- 
rzą maczelnego dr.  Włedydawa  Tyrchowskiego 
przy ul. Marszałkowskiej 80, 


Kąpiele w nocy, Ku wygodzie mieszkańców 
stolicy i przyjezdnych, którzy nie moga merarie 
zmaleźć mumeru w hotele, Zarząd zmanych makta- 
dów kapielowych otrzymał pozwolenie ma ctwar- 
cie przez całą moc zakładu na Krak, Przedmieściu 
Nr. 58, gdzie za jednym biletem można spędz:6 ea- 
łą noc w łażsi lub wannie crez skorzystać z czy- 
telni pism.i bufetu, 

Studjum wychowania fizycznego, (Przy udziale 
przedstawicieli ministerjum zdrowia publicznego 
È oświaty odbyła się w iPoznaniu uroczystość po- 
święcenia gmachu Siudjum wychowania fizycznego 
przy uniwersytecie poznańskim, Poznań jest obec- 
nie trzecim po Gandawie È Kopenhadze miastem 


mn e 0 Z w O 000 00 i 


we Lwowie, Akademicka 17, 
w Krakowie, Oługa I, 
w Warszawie, Szpitolna | 


SKŁAD 


7 La | mama 


z 


rou. Olechnowicz. 


pajspokożniej oświadczyli, że mie chcą być członka- | 


NUR TOWO-DETALICZNY 


FAJ 
IKUCHENK I do gotowania Primus I knotowe. 


Na żądanie wysyłamy franco katalogi ilustrowane. Ekspedycja M 
towar. pocztą i koleją do wszystk. miast Rzeczypospolitej. 


w. Europie, posiadającem katedre, wychowania tis 
zycziego, 


I Rada wychowania fizycznego, . Minietecjum 


' Zdrowia Publicznego ma*12-go b. m. godz. 10 rano | 


zwołuje Radę Wychowania Fizycznego i Kultury 
cielesnej, Obrady będą się toczyć 'w sali posiedzeń 
Ministerjum, 3 : 
| WYPADKI. 
Ofiary kąpieli, W gliniankach, należących do 
folwarku Włochy, utonał podczas kapieli Jan Pozon, 
| poderpaowo udopowany ochotnik 2 pułku we- 
| choty, 
| — W pobliżu Jabłonny wyłowiono z Wisły 
zwłoki topielca około lat 13, bez ubrania; jasny 
: blondyn, szczupły, wysoki, twarz pociągła. 
Samobójstwo. Pod pociąg nr. 18 w pobliżu po- 
sterunku Ząbki na 9 wiorście od stacji wileńskiej 
rzuci!a się pod pociag w celu samobójczym kobie- 
ta okolo lat 35, która pomiosia śmierć na miejscow 
Przy denatce mie znaleziono żadnych dowodów o- 
sabistych, 


Na przejoździe kolejowym, Pod pocięg kolejki 
grójeckiej Nr, 10, idący do Warszawy, ma przejeź- 
dzie przez szosę pod iPiasecznem, dosłał się wóz 

| naładowany: ziemniakami, należący do gospodarza 
wsi Woli Piasedkiej, Konrada Wernera, Woźnica 
Franciszek Urbański ciężko ranny; przew 
go do szpitala Dzieciątka Jezus, Koń zabity, wóz 
, S'rzaskamy, i 

| Ukaszona przez żmiję. Studentka uniwersyte- 
| tu, 25 letnia Jenina Widigerówna (Twanda 35) w 
celach nonkowych chwytała węże nad 


jeziorem W 
Kaczym Dole, W czasie w wa zjawiła się ja- 
dowita żmija, która ukąsiła Widigerównę w pa 


wskazujący prawej ręki, Od palca zaczę!a puchnąć 


dłoń i cala ręka, Ofiarę wypadku przywieziono do | 


| Warszawy i umieszczono w szpitalu św. Ducha, 
| Dzięki energicznym zabiegom lekarzy, stan cho- 
rej nie budzi groźnych obaw, 


| y Teatr i Muzoka. 


| moatr Polski, Dziś i dni następnych „Bohater 
i żołnierz“. B, Shawa, 

| Teatr Mały. Dziś „Medor“, W końcu przyszłe 

| go tygodnia ukaże się komedja Savoira p. t, „Ósma 

| żona Sinobnodego*, z A 

i Teatr Nowości (w teatrze Letnim W ogrodzie 

| Saskim). Dziś i jutro „Księżna Czamdaszka", 

Teatr Dramatyezny, Zespół testrw Drametycz= 
| nego pod kierunkiem T. Oroiwskiego daje w so- 
j botę d. 6go i w miedzielę d. 7go „Nad Trzepa- 
| ścią”, melodramat w 4 aktach ze śpiewami i tań- 
| cami A, Millera. 
| Teatr Praski, Dziś komedja w 8 aktach p. t. 


„Małżeństwo Loli" H; Zibierzchowskiego. 

Teatr Powszechny (scena letnia Lesmo róg Że- 
laznej), Dziś po raz pierwszy szuka mieszrzańcka 
ze śpiewami: i tańcem p. t. „.Garbusck z Podwala*, 
pda nikon md E UODO c ab ra zł, 

POKWITOWANIA, 
% Na strajkujących robotników m, Łodzi, 

Zw. zaw. pracowników i pracownie krawiec- 

Tow. Lęśkiewicz mk, 100. 

"Na strajkujących metalowców fabr, żyrardowskiej. 

Ślusarze fabryki Ortwein i Karasiński, jalo 
premja od wypłaty Nr, 13 mk, 2122. 

Na cele kułturalno-oświatowe, 

Tow. Leśkiewicz mk, 120, 

Na dzieci więźniów, 


_ Zamiast kwiatów ma grób ś. p. Józefy Wala- 


do sprzedania garnitur męski na 
mężczyznę średniego wzrostu. 
Wiadomość: ul. Warecka 7 m. 11. 
*. POLECA 


kremKAZIMI | — 


METAMORFOZA 


USUWA PIEGI, | 
WAGRY, PLANY, 
OGORZELIZNĘ, 


ZMARSZCZKI 
i INNE BRAKI CERY. 


LANP NAFTOWYGA 1 SZŁA 


POŁ” WY 


Odbito w druk. „Robotnika“, Warecka 


Make amerykańską 
najlepszego gatunku na worki 


po 75 Mk. funt 


Do nabycia we wszystkich per- 
fumerjach. aptekach 1 składach 
aptecznych. Prawdziwe tylko z 
podpisem R. Włodarski, Nowo- 
aal Karmelicka ! telef. 133-14. 


sik, zmarlej tragicznie dnia 20 lipca r. b. składa 
; Henryk Mavgulies mk, 200. 
| Na powstańców górnośląskich, 
| . Żegawko mk, 92,50. 
| Packa zakładów grsficziych M. SRR 
= Daai Liwsi rob, fabr. wojskowej mk, 500, 
Artyści teatru żołnierski R. K. O, N. 
Jarosławska mk, 100. 
Rolski Ryszard mk, 800. 
St. Widawska mk. 200. 

Dąbrowska Mania mk, 200 

B. Wirski mk, 500. 

Eksport polsk, W przyszłych tygo” 
dniach otwartą zóstarne "w Gdańsku Wy- 
slawa wzorów i prób towarów, ają” 
| cych się dla eksportu. 'Ważną tą a 
nas sprawą zajmuje się firma Dom Han- 
dlowo-Przemysłowy” „Piast“, która w tym 
celu stawia do dyspozycji przemysłu pol- 
| skiego nieiylko swój oddział w Gdańsku lecz 
i potrzebne do tej wystawy ubikacje. 'Wysta- 
wa wzorów nietylko będzie miała na celu îi- 
formowanie firm zagranicznych, ©0 polski 
przemysł w stanie jest dostarczyć, lecz prze- 
dewszystkiem służyć oma będzie do nawiąza- 
| nia stosunków między przemysłem polskim, 
| a wielkiemi firmami zagranicznemi. Sposób, 
| jaki obrała sobie firma „Piast“ prowadzi prze- 
| dewszystkiem do zazmajamiania firm zagra- 
produkcją naszego kraju. Wysita- 
będzie jako informator dla tych 
którzy nie zmając naszego kraju u- 
jas pig | uł. Polsce, Do- 
| przedsiębiorstw prz owych w ' s 
| przedsiębi i 

poł- 


| tychczazowa działalność w zakresie 
| firmy „Piast“, a mianowicie w ; 
skiego cementu daje, najlepszą rękojmię, że 
| powzięta iniejatywa prowadzona zostanie e 
| taki sposób, który niewątpliwie zapewni sze- 
| rokie pole działania za granicą. Za pomocą 
| oddziału gdańskiego cement polski n. p. zma 
'lazł drogę do najodteglejszych zakątków 
'świeła i dziś nieomal co drugi dzień jedem 
| statek z cementem polskim opuszcza port 
| Gdański. Dla przedsiębiorstw  przemysło- 
wych nie powstaje z powodu nawiązania sto 
sunków z firma „Piast“ żaden ciężar, gdyż 
wysłanie wzorów, prób t okazów poza opla- 
ceniem kosztów transporfu mie obowiązuje 
| zainteresowane finmy przeymsłowe do nieze- 
| go. Wszelkie ciężary, wynikające z wystawy, 
| wszelkie koszta złączone z utrzymaniem per- 
sonelu i całego apamafu oraz reklam w pi 
smach zegraniczmych ponosić będzie firma 
„Piast W w Gdańsku, która niewąt- 
pliwie ściągeś będzie do siebie zainteresowa- 
| nych importerów zagranicznych, służyć bedzie 
| nietylko jako przegląd wyrobów polskich, teca 
przedewszystkiem | oma 
do informowania i nawiązywania : 
nich stosunków z poszczególnymi zakładami 
przemysłowymi. Wszelkie bliższe informację 
zasiągnać można w centrali „Piasta” w Wiar- 
szawie przy ul, Długiej Nr. 60. i 


WSZECHŚWIATOWO ZNANY | Polsko « Gdańskie Towarzystwo Handlowe 
Piękna 3, tel. 282-87 i 194-92. 


— m 


I N EE EIES 
Daje na raty!!! 


Garnitury Męskie, Okrycia, Kostjumy Damskie oraz To- 
wary Manufakturowe. 


Franciszkańska 3, m, 6, 


POLSKO-GDANSKIE TOWARZYSTWO HANDLOWE 


Piękna 3, telef. 282-87 i 194-92 


poleca 


| większą partję 

eR i ubrań gotowych. 
Zęby 

sztuczne; plomby od800, korony 


od 1006, usuwanie zębów bez 
bólu, reparacje na poczekaniu, 


Kici bawełna hurtowo, Centrala 
Nici, Krucza 24. 


Potrzebne 


szwaczki z maszyna- 
mi. Wydaję się ro- 
botę za dom. Zelazna 67 szwalnia. 


ż nadzwyczajna EK 309 . a przeróbka starych. Zakład den- 
pódnice angielskie IK. © w W i j *eszno. siedem. j przedaż garnituró 
mpa aS 00 Cla WYSZOMISCY ||_uswczny. Leszno siedem PAoa Pooh pał wów, 
Bluzki wełniane „ 700 mielna 35 (naprz. hat. Royal), tel. 106-18 Dr. Į. Wapiński psy S konkurencyjne Chmielna 49 
Bluzki batystowe » 875 dostawcy kolei państwo nmw b. ordynator kliniki szpit. Św. Ła- | == = ; 
Suknie welniane „ 1500 wych, instytucji wojsk, g% żarza, chor. skórne i weneryczne Lamieni pokój z kuchnią w Ra- 
Koszule damskie 700 a od Sr S RE a 
gf bław } » Spółek włośc. m etc, Królewska 41. Tel. 9-42. Rozbrat 8 m. 25. -~ 
3 1 atny: leczją w Olbrzy=« Taal" matrykuły studencki 

Surówka metr „ 250 ©" mim wyborze: foryzm. LIGIĘ "tkobylecka 1 8150)" 
Badany dobr. gat. „ „ 350 LAMPY Mężczyznie przystoi mądrość,  |PON © zwrot Bagatela 15. 

ein ; i t à 
Rorty PEAN szatokógae A r 380 s R. a 5% gto ee 4 bere książki 7 Hoary Wami 

7 . o . . 
Cajgi Emea CO orka | „ggg KNOTY O aooo „szuka ||lglgggg jestem gocjalistką 

oraz wszelką męską konfekcję ANS Ońa zaś ó Kneippa mydle marzy. 


Cena 10 mk., z przesyłką mk. 11. 


Nabyć można w Administra” 
„Głosu Kobiet* (Warecka 7) 
K. R. (Al. Jerozolimska 


mammaen WRZ VE 
4. Wydawca: Rada Nacz. P. P. 8 


